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Wydanie I Cena 50 gr 
Młodzież świata 
radzi w Moskwie 

Zalrończyła się dyslk:usja w 
komisjach Swiatowego Forum 
Młodzieży. W czasde trwania 
ohrad komisji. zabrało głos 
przeszło 300 delegatów, tj. 
blisko jedna trzecia uczestni­
ków forum. Dwie. komisje, 
które omawiały problemy 
udziału młodzieży w rozwoju 
.życia gospodarczego i kultu­
ralnego k;rajów, zakończyły 
obrady w późnych godzinach 
nocnych z 22 na 23 bm., 
uchwalając kilka rezolucji. 

DZIENNIK Ostatnia droga współtwórcy NRD -
premiera Otto Grotewohla 

I 
Berlin spowity kirem żałoby oddal w środę hołd 

czł-0.nkowi Biura P<>litycznego ICC SED, premierowi 
SRD, Otto Grmewohłowi, wybitnemu przywódcy lllie­
mieekiej klasy robotniiezej i wspóltwórc~ Niemiiiekiej 
Republik.i Demokratycz..n ej, który od 1949 roku stał 
nieprzerwanie aa czele jej rządu. 

Jes=e w środę, podobnie siątki tysięcy berlińczyków. 

szyzmowi i wo1rue, o srz.częś­
cie i pokój narodów. 

W środę komisje przystąpi­
ły do uchwalania rerolucji, 
dotyc-z.ących rozpatrywanych 
zagadnień. Po południu od­
będzie się posiedzenie ple­
narne, na którym złożą spra­
waroania przewodniczący 
wszy$t)ki-'1 ko.misji i zostaną 
zatwierdzone wspomniane re­
zolucje. 

jak i w dniach poprzednich, Zegnali swego przyjaciela, 
przed trumną wySltawioną na przywódcę ruchu robotnicze-Lódź, czwartek 24 WTZeśnia 1964 roku widok publiczny w gmachu go, męża stanu. 

Wiemy - kończy swe pne­
mówienie Walter Ulbricht -
że w osobie Otto Grotewohla 
straciliśmy dobrego przyja­
ciela, który słowem I czynem 
walczył o sojusz wszystkich 
pracujących i o sprawę na­
szego narodu. Wespó? ze 
wszystkimi ludźmi pracy, w 
zakładach, miastach i wsiach 

Rok XIX Nr 228 (5537} KC SED przesunęły się dzie- O godzinie 14 przedstawi-
------------------------·-----,------------------:- ciele partii i rządu NRD oraz 17oście, którzy przybyli na uro 

(A) Dals·zy ciąg na str. 2 

Siła nie powinna być środkiem 

Pismo Józef a 
Cyrankiewicza 
do uczestników 
moskiewskich 
ob1rad 

w rozstrzyganiu_ , 
sporo\\~ terytorialnych 

Nowe propozycje ZSRR 
List A. -Gromyki do U Thanta 

DO 
SWIATOWEGO FORUM SOLIDARNOSCI 
ll:ILODZIEŻY I STUDENTÓW W WALCE 
O NARODOWĄ NIEPODLEGLOSC 
I WYZWOLENIE, O POKOJ 

DRODZY MŁODZI PRZYJACIELE! 
Obrady Vvaszego forum budzą żywe zainteresowanie i go­

rącą sympatię opinii publicznej wielu krajów. Jest tak 
dlatego, że dyskutowane sprawy walki o narodową nie­
zależność i pokój są centralnymi problemami naszych cza­
sów. Jest tak i dlatego, że w walce o rozwiązanie tych 
problemów właśnie młode poJ<olenie może odegrać do­
niosłą rolę. 

Naród polski, którego wiele lat hist.arii pełne jest walk 
o niepodległość narodową, który przeżył grozę wojny, 
który dziś niepodległy i suwerenny, po likwidacji znisz­
czeń wojennych rozwija w warunkach pokoju swą socja­
listyczną gospodarkę i kulturę, rozumie dobrze i p< ·Pi era 
gorąco walkę wszystkich ludów świata o niezależność 
przeciw imperializmowi. przeciw kolonializmowi !)rze-c.iw neokolonializmowi. ' 

Jestem przekonany, że wasze forum przyczyni się do 
dalszego zacieśnienia jedności młodeg0 pokolenia, do lep­
szego uświadomienia sobie swokh zadań. a przez to uczy­
ni bardziej skutecznym jego działanie na rzecz walki na­
rodów o świat bez wojen, bez kolonialnego ucisku - świat 
wolności illarodów, świat pokoju i postępu. 

JOZEF CYRANKIEWICZ 

,S trzelczy li owski'' 
plan -u;i!!an.t 
oqniu dqshusji UJ 

Sytuacja była niecodzjenna-. 
Otóż przedsiębiorstwo z;apro­
ponow alo poważne zwięksize­
nie swego planu produkcji na 
rok przysiz.ly, Zjednoczenie 
zaś poradziło raz · jeszcze 
ws:zySltk:o przemyśleć i nie wy 
stępować o zwiększenie pla­
nowych zadań. Ewentualnie 
podjąć się zwiększenia pro­
dukcji nie w ramach planu, 
a dodatkowo„. Na ogól jesit 
odwrotnie. Zjednoczenia .,win 
dują" plany w górę, przed­
siębi·orstwa „walczą" o ich 
obniżenie. 

Z nietypową propozycją 
zwiększenia planu wystąpiły 
wobec Zjednoczenła Obrabia­
rek i Narzędzi Zakłady 
„Strzelczyka". Miało to miej-

Taaaka 

sce wczoraj, na pierwszej te­
go typu naradzie aktywu par­
tyjno-gospodarczego, omawia­
jącej zadania roku przyszle­
go. 

Konkretnie rzecz biorąc 
„Strzelczyk" zadek:larowal 
chęć zwiększenLa planu pro­
dukcji na rok 1964 ze 180 
mln zł - proponowanych 
przez Zjednoczenie do 205 mln 
- oo oznaczaloby ok. 20 proc. 
wzrost w stosun'ku do tego 
roku, a planu eksportu - z 
38 mln do 87,6 mln, oo ozna­
czałoby wzrost o 130 proc.! 
Nie jest to deklaracja oficjal­
na, bo nie przedyskutowana 
na KSR, aJe mająca wielu 
zwolenników szczególnif! 
wśród kierownictwa zakładu. 

Zwolennicy optymiści 
przytaczali w gorącej dysku­
sji szereg argumentów za pla: 
nem - gigantem. Roztaczali 
przed kolegami i gośćmi -
I sekretarzem KL PZPR Mi­
chaJJną Tatarkówną-Majkow­
ską, dyrektorem Zjednocze­
nia Obrabiarek i Narzędzi -

(8) Dalszy ciąg na str. 2 

= Zwią:rek Radziecki za,p rop0111owal, aby na ~e~ § dzienny XIX sesji Z gro ma.dzenia. Ogólnego NZ wp1sac 

==-

§ jako osobną .wa!Lną sprawę punkt zatytułowany „o wy­
rzeczeniu się pl:'7leQ: rzą dy storowarua siły ja.Iro środ­
ka rO!Z.Stlrzyga.nia spm-ów tecytoiriaJnyclI i spra;w gra.lliie". 

Radziecki minis:ter spraw za 
granicznych · Andr.1:ej Gromy­
ko wysiał w tej sp.rawie list 

W 100 rocznicę 

pierwszej Międzynarodówki 

Wiec w Paryżu 
W Paryżu odbył się zorgani-1 

zowainy staraniem FPK wiec 
poświęcony uczczeniu setnej 
rocznicy założenia pierwszej 
Międzynarodówki. 

Otwarcia wiecu dokonał ge­
neralny ·sekretarz FPK, Wal­
deck Rochet. J es.t rzeczą ko­
nieczną - stwierdził on - aże­
by masy ludowe stale uczestni­
czyły w wielkiej walce o po­
kój i rozbrojenie. 
Domagając się wraz z KPZ' 

i wieloma innymi bratnimi par­
tiami przygotowania narady 
wszystkich partii - oznajmi! 
Wakleck Rochet - francuscy 
komuniści uważają, że przede 
wszystkim trzeba podkreślać to, 
co jednoczy partie komunistycz / ne i robotnicze w ich wspól­
nej walce z imperializmem. 

Mówca potępił rozłamową· 
działalność przywódców KPCh. 
Członek Biura Politycznego 

FPK, Jacques Ouclos wygłosi! 
referat, poświęcony stuleciu 
pierwszej Międzyinarodówki i 
jedności współczesnego ruchu 
komunistycznego. 

Sensacja londyńskich Razet 

Dzieci poczęte 
poza or2anizmem 
kohiely? 

do ookretarza generalnego 
ONZ. -U Thanta. U Thant 
otrzymał liSJt we wtorek. W 
środę radzieckie MSZ ogłosi­
ło tekst listu. 

.,Szereg młodych państw 
su:werennyci., które niedawno 
wywalczyły niezawisłość na­
rodową, otrzymalo w &padku 
po reżimach kolonialnych wie­
le sztucznie zagmatwanych 
spraw terytorialnych i gra-
nicznych stwi€'l'dza Gro-
myko. Bynajmniej nie 
wszysUkie młode państwa na­
rodowe zidolaly jednocześnie 
.r: uzyskaniem niepodleglości 
wYZWolić wszystkie terytoria, 
które im się prawnie na.Jeżą. 
Żądania dotyczące wyzwole­
nia lu:b zakończenia procesu 
wyzwalania tego czy innego 
narodu z niewoli koloniaJnej 
lub spod obcej okupacjJ., są 
bezwarunkowo słuszne. Pawin 
no s1ię im uczymc zadość, 
zgodnie z prawem wszystkich 
narodów do wolności. i nie­
podległości, proklamowanym 
także w deklaracji ONZ w 
sprawie przyznania ni·eza­
wisłości krajom i na.rod.om 
kolonialnY'fll". 
„Moż.na powiedzieć z prze­

konaniem - pisze Gromyko 
- że gdyby pańsnva wyrzekly 
się stosowania siły, jako środ 

_ ka rozwiązywania sporów te­
rytorialnych, powstal·aby sytua 
cja, w której znacznie łatwiej 
byłoby rozwiązać inne waż­
ne problemy międzynarodowe. 
przede wszystkim pr.oblern 
rozbrojenia, i rozszerzyć sfe­
rę pokojowej WSpólpracy 
państw". 

Dzięki. przechodniom i ... 
komendantowi KRD MO 
pirat 
pod 

drogowy 
kluczem 

Wczoraj, kilka minut po go­
dzinie 16, na ut. Włady By­
tomskiej przechodnie poinfor· 
mowali udającego się do domu 
po pracy komendanta KRD 
MO - mjr Jana Rolbieckiego, 
iż ulicami Bałut jeździ pija• 
ny kierowca, prowadząc samo­
chód m-ki „Syrena". 

Warszawa siedzibą OWPŁ 
Komendant natychmiast za­

rządzi! pościg. Ale dopiero po 
upływie dłuższego czasu, ok. 
godz. 21.30, na Al. Politechniki 
milicja zatrzymała Aleksandra 
Brokana (Wróblewskiego 61). 
Okazało się, iż pirat drogowy 
nie po raz pierwszy prowadził 
pojazd będąc w stanie nie­
trzeźwym. 

Dalszy krok w umacnianiu ws pół pracy 
krajów socjalistycznych 

Jak dowiaduje się przedsta­
wiciel PAP, w niedługim czasie 
w Warszawie odbędzie się po­
siedzenie organizacyjne zarzą­
du „Organizacji Współpracy 
Przemysłu Łożyskowego" kra­
jów socjalistycznych. 

Porozumienie o powołaniu tej 

Oto jeszcze jeden przykład 
świadczący o tym, jak wiele 
w zwalczaniu chuliga1'istwa dro· 
gowego może pomóc każdy 
przechodzień. (aw) 

Berlin 

czystości żałobne. zgromadzili 
się w gmachu KC SED. Otto 
Grol€wohla żegnają najbliżsi 
towarzysze pracy i walki. 

Jako pierwszy zabiera głos 
pierwszy sekretarz KC SED, 
przewodniczący Rady Państwa 
NRD. Walter illbricht. 

- MU!Slimy r=stać się z jed­
nym z najleps:zych naszych to 
warzyszy. z wypróbowanym i 
długoletnim współbojowni­
kiem, Ze szczerym i dobrym 
p.rzyjacielem. Stoimy przy 
trumnie naszego ukochanego 
towarzysza Otto Gro1€wohla, 
wybitnego, cieszącego się sza­
cunkiem na świecie, męża sta 
nu. 

Od dłuższego już czasu cho 
roba zagrażała jego niestru­
dzonemu duchowi. A przecież 
bolesna wiadomość o jego 
śmierci była dla nas ciężkim 
ciooem. 

Wraz z nami pogrążeni są 
w żałobie wszyscy miłujący 
pokój obywatele Niemiec za­
chodnich, narody krajów so­
cjalistycznych i miliony ludzi 
na całym św:iecie. Oni rów­
nież czczą pam1ęc wiernego 
boj<nVnika przeciwko fa-

Polska delegacja 
powróciła z Berlina 

Po zakończeniu uroczystości 
pogrzebowych Otto Grotewohla, 
powróciła z Berlina do War• 
szawy w środę w godzinach 
wieczornych delegacja polska: 
Józef Cyrankiewicz, Roman No­
wak i Marian Naszkowski. 

(pap) 

Kondolencje 
co ambasadzie łłRD 

W środę do ambasady Nie­
mieckiej Republiki Demokra­
tycznej w Warszawie w dal­
szym ciągu przybywali przed­
stawiciele społeczeństwa pol­
skiego, aby złożyć kondolencje 
w związku ze śmiercią Otto 
Grotewohla. Kondolencje przyj­
mował ambasador NRD w Pol­
sce Karl Mewis wraz z człon­
kami ambasady. 
Również wiele osób prywat­

nych składało w ambasadzie 
wyra~y głębokiego współczucia 
oraz wpisywało się do księgi 
kondolencyjnej. (PAP) 

Kondolencje z Lodzi 
Ambasador NadzwyC'ZJll.jny i Pełnomocny 
Niemieckiej Republiki DernokratyC'lllleJ 

Warszawa. 

W związku z bolesną stratą, jaką poniósł naród nie­
miecki, społeczeństwo m. Lodzi i Prezydium Rady Na­
rodowej prz.esyłają na ręce Towarzysza Ambasadora 
wyrazy głębokiego żalu i współczucia z powodu śmierei 
cztonka Biura PolityC?Jnego Komitetu Centralnego SED, 
przewodniCLącego Rady Ministrów NRD, Otto Grote­
wohla. 

Za. Pre"LYdium RN m. Lod'Zń 
(-) mgr EDWARD KAZMIERCZAK 

pr.rewodniez.ący Prezydium 

Cqpr 

Porozumienie w sprawie zluzowania 
iednostek tureckich osiągnięte? 

Agencja France Presse donosi gatów nie zapisał się do głosu, z Aten, powołując się na źró- odroczyła posiedzenie do czwart dla oficjalne, że porozumienie ku. (PAP) 
w sprawie zluzowania połowy--------------­kontyngentu garnizonu ture­
ckiego na Cyprze zostanie 
wkrótce podpisane. 

Prasa turecka donosi w śro­
dę, że jednostki tureckie na 
Cyprze mają zostać wymienio­
ne pod koniec tego tygodnia 
oraz, że sekretarz generalny 
ONZ U Tha·nt oraz rząd grecki 
zaakceptowali w tej sprawie 
warunki tureckie. Jednostki 
tureckie pozostać mają tam, 
gdzie są obecnie stacjonowane, 
lecz podlegać będą dowództwu 
sił ONZ na Cyprze. W razie 
konieczności - wskazuje dzien­
nik turecki „Milliyet" - kon- c 
tyngent turecki przekazany zo­
stanie pod dowództwo tureckie. 

• * "' Rada Bezpieczeństwa zebrała 
się w środę rano, aby konty­
nuować debatę cypryjską, po­
nieważ jednak żaden z dele-

Spotkanie ambasadorów 
ChRL i USA 

23 bm. w Warszawie odbyło 
się kolejne spotkanie ambasa­
dorów Chińskiej Republiki Lu­
dowej i stanów Zjednoczonych 
- Wang Kuo-tsuena i John M. 
Cabota. Rozmowa trwała 2 go­
dziny i 45 minut. 

Ustalono, że następne spot­
kanie odbędzie się 25 listopada 
br. 

Dziś w Pałacu 

Sportowym o godz. 18 

Spartak- I.KS 
o puchar redakcji 
„Dziennika Łóuzkieeo"' 

organizacji podpisane zostało 
w kwietniu br. w Moskwie 
przez Bułgarię, Czechosłowa­
cję, NRD, Polskę i Węgry. 
Postanowiono wów.czas, iż bę­
dzie to organizacja otwarta. 
Niedawno formalny akces do 
organizacji zl:ożył Związek Ra­
dziecki. 

możliwi lepsze i bardziej eko­
nomiczne wykorzystanie środ­
ków produkcji drogą dalszego 
podziału i specjalizacji produk 
cji łożysk między kraje ucze­
s1llliczące w OWPŁ. , Zakłada 
się, iż kraje należące do orga­
nizacji pełniej pokryją ·swnje 
zapotrzebowanie na podstawo­
we asortymenty łożysk tocz­
nych i będą mogły także eks­
porto~ać je do krajów trze­
cich. OWPŁ organizować bę­
dzie również produkcje łożysk 
nie wytwarzanych lub wytwa­
rzanych jeszcze w niedostatecz­
nych ilościach, prowadzić bę­
dzie wspólne prace naukowo­
badawcze i projektowo-kc>n­
strukcyjne związane z wytwa­
rzaniem i eksploatacją łożysk. 
Przewiduje się wymianę doku­
mentacji technkzneJ, wspólne 
inwestycje itp. Powstać tc,ż ma­
ją wspólne biui:ą ~onstrukcyj­
~ i,~y..;~ 

Dziś podpisanie układu 
!l;iowić na Mazurach ID kg 
Szczupaka w sieć, to normal­
lla rzecz - ale złapać na węd­
l<ę taką sztukę, to już wy­
Czyn nie lada. Udało się to 
"°<:dkarzowi z Giżycka, Edwar-

dowi Glejbickiemu. 
~a zdjęciu: rybak ze swą 

zdobyczą. 

~Al'. ~ ffłt..~ 

Siedzibą OWPŁ i jego Komi­
tetu Wykonawczego - sekreta­
ria·tu, obrana została Warsza­
wa. 
RząC: polski - podobnie, jak 

! rządy innych zainteresowa­
nych państw - pokłada duże 
nadzieje we wspomnianej or­
i~Ji, ~tól'._ej. pzjał!'in~ć_ M~ 

UJ snrawie przepustek 
Jak oświadczył w środę na 

konferencji prasowej w Bonn 
rzecznik rządu zachodnionie­
mieckiego von Hase, gabinet 
boński, który obradował w tym 
tygodniu pod przewodnictwem 
kancleTZa Erha:rid.a - zaaj)To­
bawał porozumienie w spra­
wie przepuSltek umożliwiając"' 
·~wbń~ ·J3erJ.Wa...~~ 

niego odwjedzanie bliskich 
we wSIChodniej części miasta. 

Spotkanie przedstawicieli 
senatu zachodniego Berlina 
i rządu NRD, na którym 
uklad o przepustkach ma byc 
podpisany, zostało wyznaczo­
ne na czwartek. Tekst ukladu 
ma być oglosz.ony po jego 
-POÓ~U. ,__,. 

B Ten puchar przeznaczyliś-

11 my dla zwycięzcy dzisiejsze­
go spotkania hokejowego Spar li tak (Moskwa) - LKS. Mecz 

• rozpocznie się dziś o godz. 18 g na lodowisku Pałacu Sporto• 
wego. 

D Wczoraj nasz przedstawiciel 
• złożył wizytę obu zespołom. 
• Szczegółowe relacje zamiesz• 
---~~ ~ ~ł.!:!u.ię yi. 
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Ostatki wczasowe 
na Półwyspie Helskim 

Po dłuższym okresie niepo• 
gody, na Wybrzeżu Gdańskim 

23 bm. pojawiło się słońce z 
radością pawitane przez niellcz 
nych już wczasowiczów. Sezon 
na Wybrzeżu jest już w zasa• 
dzie zako1iczony, jednak w do· 
mach FWP na Półwyspie Hel· 
skim, na Bursztynowym Wy· 
brzetu i w Sopocie przebywa· 
ją jeszcze o&łahlie tumuay ur· 
lopowlczów. 
Chociaż wiele mówiło się o 

celowości przedłużenia sezonu 
na cały wrzesień, od 15 bln. w 
Juracie i Jastarni nieczynna 
jest plaża, a sprzęt i kosze 
odstawiono do lamusa. Nie 
czuwają już równie:!: ratowni· 
cy, handel zlikwidował na pół· 

wyspie ostatnie stoiska; jeszcze 
wcześniej, bo od 1 września 

zamknął swoje podwoje Dom 
Zdrojowy w Ja&tarni. 

Świat łaknie wody 

Hydromeleorolodzy 
z całe!!O świata 

obradować będq w Warszawie 
= W dafach od 29 września. do 16 października. obrado­

:: wać będzie w Warsrna.Wlie ·u sesija k()misji hyc'kmne­= teoT()logii Swlat01Wej Or ga.ni71a.cj.i Metooro.logiicmej. W = obradach uaŁesbnfozyć b ęMlie kilkudziesięciu specja.J..i-

-= stów 11: różnych k.rajów. 

Swiat:\>wa Oreaniz.a.cja Me­
teorologiczna od kilku już lat 
szerzej niż kie<ly~-<>lw:iek zaj­
muje się zagadnien.~ hy­
drometeorologi-i. Pogłęl..'.„iący 

się stale deficyt wody, wys;.~ 
pujący zarówno w krajach 
pustynnych jak i wysoko 
upxzemysłowionych., Siprawi!, 

że problem za:siobów wód Oll'az 

racjonalnej gospodarki nimi 
żywo inteTesuje lic:me kraje 
oraz wymaga jaik najsizerszej 
współpracy międzynarodowej. 

W zapoczątkowaniu i rozwi­
nięciu tej wsipó!pracy niemałą 
rolę odegrała Polsika. 

Tysięczna 

obrabiarka 
na eksport 
z Tarnowa 
Załoga zakładów mechanicz· 

nych w Tarnowie zakończyła 

w środę montaż tysięc:r.nej 

obrabiarki na eksport. Jubi· 
leuszowa maszyna skierowana 
została do jednego z klientów 
brytyjskich. Jest nią tokarka 
uniwersalna-szybkobieżna, siu· 
żąca do produkcji narzędzi. 

Tamów stał się jednym z naj 
poważniejszych w kraju ośrod· 

ków produkcji obrabiarek na 
eksport, zaopatru.iąc również w 
te maszyny fabryki krajowe. 
W 1960 r. wykonano tu 140 obra 
biarek dla klientów zagr a nicz.

1 

nych, zaś w br. - już 400. 
Obrabiarki z Tarnowa kupuje 
łącznie - 30 krajów z kilku 
kontynentów. (PAP) 

„Slrzelczykowski" 
plan-gigant 

{B) Dokończenie ze str. 1 
J. Wylubltiem, kieTownik.iem 
Wydziału Ekonomicznego KL 
- K. Luka.S2Jewskim i s~kre­

tarzem KD PZPR P-Otl.e!>ie -
J. BairtosrLem, cały wachlarz ... 
rezerw, a1e i próśb o pomoc 
finansowo-moralną. 

Wykorzystanie rezerw (kitó­
rych faktycznie duilo jes=e 
w zakladrz:ie) i S1pelnienie 
próśb - (dotyczących głównie 

zmiany faktycznie przestarza­
łego parku maszynowego), 
pozwoli ich zdaniem plan-gi· 
gant wykonać. 

Inni - zastanawiali stię, czy 
„Strzelczyk" podoła. Skąd te 
wątpliwości? Ano stąd, że 

obecna sytuacja zakładu nie 
jest jeszcze zbyt pomyślna. 

Isitnieje szereg zaniedhań orga 
nizacyjnych, produkcyjnych i 

s.polecmych. Na przykład -
niedosrt.a.teczna jakość wykony 
wanyoh tu szlifierek i obra­
biarek, niezupelnie dobra sy­
tuacja w dziedzinie tzw. sto­

iSIUnków międ:zylud.z.kich. Ogrom 
na większ.ość dyskutantów -
a wśród nich M. Tatarlków­
na-Majkowska - konieczność 
poprawienia atmosfery w pra 
cy, staw.iala jako pierwszy 
warunek wykonania zwięk­

sz.onych zadań. 
Inicjatywa „Strzelczyka" 

mimo wielu słusznych zastrze 
żeń, zyskała pełne uznanie i 
poparcie obecnych na nara­
dzie gości. Z tym, że ra.crac>­
no kierownictwu, by jeszcze 
raz wszy51tko przeliczyć, prze­
myśleć. no i oczywiście po­
starać się o poparcie zalogL 

* :/- * 

Ostatnia droga Otto Grotewohla 
(A) Dokończe:nde ze str. 1 

będziemy w duchu mark­
sizmu-leninizmu kontynuować 

dzieło rocjaltzmu, któremu 
służył nasz; towa.raysz Otto 
Grotewohl. 

partyjno-TZądowei ZJSRR D. S. 
Polański. 

- Nar·ód radziecki - powie­
dział on - wraz ze wszyst­
kimi ludźmi pracy NRD, 
wszystkimi patriotami niemie<'. 
kimi - bojownikami o pokój 
i socjali'zm, głęboko przeżywa 

przedwczesną śmierć towarzy 
sza Otto Grotewohla. Pod~ 

kreślając zasługi Otto Gro· 
tewohla w walce przeciwko 
faszyzmowi, o jedność nie­
mieckiej klasy robotniczej, D. 
Polański powied:z;iał, że z je­
go imieniem nierozerwalnie są 
związane narodziny pie<rwSZe­
go niemieckieg() państwa ro­
botndków i chłopów - NRD. 

Jednym z głównych tema­
tów prac sesji wairszawsk:iej 
będzie przedysku-towanie re­
gulaminów technicznych, do­
tyczących sposobów obserwa­
cji i opracowywania danych 
hydrometeorologicznych, sipra­
wy instrumentów p-0\miaro­
wydl oraz sie<:i stacji obser­
wacyjnych. Wiele uwagi ko­
misja poświęci też kwestii 
5IJ'.>090bów publikowania i wy­
miany danych hydrometeoro­
gi.c:znych oraz sprawom pro­
gnoz. 

Khanh coraz bardziej traci 
kontrolę nad sytuacją w Wietnamie płd. 

Podobna narada, poświęcona 
wstępnemu omówieniu zadań 

roku przyszłego w świetl& 

uchwał IV Zjazdu partii, od· 
byla się przy udziale sekre­
tarza KL PZPR - M. Kuliń• 
skiego, w ZPDz. „Femdna". 

~d) 

Z kolei do trumny podcho­
dzi przewodniczący delegacji 

Delegacja [ugosłowiańska 
odwiedzi Łódź 

23 bm. przybyła do Polski 
na za.proszenie Sekrda.riatu 
OK FJN delegacja SoojaJj­
stywm.ego Związku Ludu Pra­
cującego Jugosławii. 

W cmsie pobyiu VI Po.tsee 
delegacja. za.pO'Zlla się z d2ńa-­

ła.lnością Komitetów FJN 
zwtaswza. na wsi. Goście zwie 
dzą, Warsz;a.wę i Lódź oraz 
wojewódzbwa: bydgOl!lkie 
łódzkie. 

Brandys - laureatem 
na2rodv literackleJ 
uvspv Ellbg 

Kazimierz; Brandys otrzy­
mał nagrodę literacką WySP_Y 
Elby, przyznawaną corocz.rue 
za książkę porus.zającą naj­
:i6totniejsze problemy wspó!­
czesiności. N ag®il p,rzypji'dla 
polskiemu pisarzowi za wy­
dane ostatnio we. WlQSZech 
„LisiJJi do pani Z". (Wydaw­
nictwo „Mondadori"). Pod 
nieobecność autora, który ba­
wił w tym czasie na zjeździe 
pisarzy w Lublinie, nagrodę 

w wysiokości miliona lirów 
podjąl przed:sitawiciel ambasa­
dy polskliej w Rzymie. 

Kasavubu protestuje 
przeciw decyzji OJA 

Jednym z islbotnycll zagad­
nień, które zostaną omówione 
będzie przygotowana pod 
aus>picjami UNESCO tzw. Mię 
dzynarodcYWa Dekada HydTo­
logi<'Zila, okres intensywnych 
i wsz.echstronny<"ll badań w 
latach 1965-1974. 

(WiT - AR> 

Słowa ostatniego pożegna- -----·----------­

nda wypowiada następnie w 
~mieniu KC KPD 

0

pier"NSZY 
.S•ekretarz KC KPD Max 
Reimann, który stwierdza, że 

także w NRF postać Otto 
Grotewohla żyć będzie wiecz­
nie jako symbol walki o za­
pewnienie jedności działania 

niemieckiej klasy robotniczej, 
co jes•t kluczowym warun­
kiem okiełznania niemieckie­
go milita.ry:z.mu i imperia-
1.i.zmu. 

Jako ostatni zabiera głos 

czlonek Biura Politycznego 
FPK Rene Piquet. 

Chwila glębOlkiego mikzen.ia 
- przy dźwiękach „Międzyna­
rodówki" obecni odrlada ostat­
.i hołd Zmarłemu. 
Wśród przejmującej ciszY 

trllmnę ze zwlokaimi wynoszą 
generałowie Narodowej Armii 
Ludowej NRD przed gmach 
KC, gdzie czeka laweta arm<ll\ 
nia. Formuje się kondukt po­
grzebowy, poprzedzany 16 sa­
mochodami ciężarowymi z 
wieńcami od różnych delega­
cji i osób prywatnych. Na­
stępnie kompanie honorowe 
Narodowej Armii Ludowej 
wszystkich rodzajów broni. 
Przy lawecie wyżsi oficero­
wie niosą podusizki z odzna­
czeniami Zmarłego, w tym 
odznaczenia polskie. 

Walki w Kaszmirze 
W śr-Odę aigencj e zachodnie 

doniosły o nowym starciu na 
linii rozejmowej w zachod­
nim Kaszmirze. Zginęło w 
nim 12 żołnierzy pakistań­

sk:ich, a dwaj żołnierze indyj­
scy odnieśli rany. 

Pakistańczycy przeS>Zli linię 

rozejmową i zaczęli ostrzeli­
wać patrol indyjski. Incydent 
'Zlda.rzyl się w pobliżu Tithwal, 
o 160 km na południowy za­
chód od Srinagar. W związlku 

z tym incydentem India wnio­
sła skargę do obserwaitorów 
ONZ. 

Francia nie uczestniczy 
w manewrach NATO 
Okrę-ty francuskie nie biorą 

udziału w manewrach wojsko· 
wych NATO, które zaczęły się 

we wtorek na wodach Atlanty· 
ku. 

Dziennik „Monde" podkreśla, 

że decyzja o wycofaruu okrę­

tów fran~uskich podjęta zosta­
ła w ostatniej chwili „na bar­
dzo wysokim szczeblu w Pa­
ryżu". Powodów tej decyzji 
na razie nie podano, 

Wasizyngtoński kore61p<>ndent 
PAP, red. H. Zwiren pisze: 
oficjalni przedstawiciele ame-

Lubelskie 
• • • 11rzemow1en1e 

W„ Gomułki 
w prasie zagranicznej 

Moskiewska ,,Prawda" w 
obszernej jnformacji z War­
sz.a.wy pt. „Talent artysty po­
w1men służyć narodowi" za­
poznała swych czytelników z 
treścią przemów.ienia wygło­

szonego przez Wladyslawa 
Gomułkę na Zjeździe Związ­

ku Literatów Polskich w Lu­
blinie. 

Agencja Prensa Latina w 
Hawanie nadała w swym ser­
wfo;.ie krajowym 3-stronicowe 
streszczenie przemówienia 
Władyslawa Gomułki. 

Eksperyment 
stołeczneg o 
kuratorium 

Kuratori.um Stołe1;znego Okrę­
gu Szkolm.ego wprowadziło od 

września br. za zgodą Minister­
stwa Oświaty, zmiany w orga­
nizacji roku szkolnego na swo­
im terenie. Eksperymentem ob­
jęto wszystkie 1Szkoly podsta­
wowe i licea ogólna.kształcące 

(młodzieżowe) na terenie War­
szawy. 

Rok szkolny podzielony został 
na trzy okresy (za.miast jak do 
tychczas na cztery). I okres 
trwa od 1 września do 30 li­
sto.pada, II - od 1 grudn.ia do 
6 ma.rea. III - od 7 ma1·ca do 
końca roku S?Okol.nego. 

Decyzja komisji „ad hoc" 
podjęta w Nairobi w sprawie 
wysłania delegacji do prezy. 
denta JohnSO'Ila z protestem 
przeciw ingerencji mili~arnej 

USA w Kongo wywołała zde­
cydowane i gwałtowne protesty 
ze strony władz kongijski·Ch, 
których samo istnienie zależy 

od militarnej „pomocy" Ame­
ryki. Prezydent Konga Kasa­
vubu wysłał na ręce sekreta­
rza generalnego Organizacji 
Jedności Afrykańskiej, D1allo 

Zaraz za trumną na.jbli..żsiza 

rodzina Zmarłego, przywódcy 
partii i rządu NRD. Dalej po­
stępują członkowie delegacji 
partyjno-rządowych z bratnich 
krajów socjalistycznych, w 
tym delegacja polSlka z człon 

kiem Biura Politycznego KC 
PZPR, prezesem Rady Mini­
strów Józefem Cyrankiewi­

Sensacja londyńskich gazet 

Telli telegram protestujący 

przeciw „jawnej ingerencji 
OJA w wewnęt.rzne sprawy 
Konga''. 

Salvadore· Dali 
bez.„ wąsów 

czem. 
Ulicamd miasta wype!n.iony­

mi gęstym szpalerem berliń­

czyków kondUJkt żalobny zmie 
rza ku krematorium. Tam w 
gronie najbliższych osób ostat 
nia pożegnalna uroczystość i 
kremacja zwłok. 

Złożenie urny z prochami 
na cmentarzu zasłużonych so­
cjalistów w Berlinie - Fried­
richsd'ełde odibed:zie sti.ę 15 paź 
dzi erruik a. 

(C) Dokończenie ze s.tr. 1 
dyńskich w spOISIÓb sensacyj­
ny. Jak podaje Agencja Reu­
tera, gazety te twierdzą, że 

dr Petrucci „wyprodukował" 

27 dzieci „laboratoryjnych", 
że dzieci te mąją obecnie od 
ki.Jku miesięc:Y"· do 5 lat. 
WszySl!ik!ie dzieci są zupelnie 
zdrowe i normałne. Zostały 

one umieszczone w różnych 

miastach Włoch, przy róż-

nych rodzinach. Tajemnica 
ioh poczęcia ma być bez­
względnie zachowana. 

Dr Petrucii twierdzą 
d:ziennilld londyńskie - prze­
prowadzał laiboratoryjnie za­
plodniende jaja klobiecego 

plen1ruillmmi i na&tępnie 
umiesrezał zarodek w „.srztucz 
nej macicy". Po pewnym cza­
sie - dziennika nie pi~ą jak 
długi jest ten czas płód 
przeniesiony zositaje do ma­
cicy kobiety i tam rozwija 
się. Poród odibywa S'ię cał'kiem 

normalnie. 
Pojav;rienie się dr Petruccie­
~ w Glasgow wywołało sen­
sację wśród dziennikarzy, 
którzy go natychmiast otoczy­
li w kuluarach konferencji. 
Uczony odmówił jednak ud.zie 
lenia jakdchkolwiek wia.domoś 
ci o swych pracach. „Nie je­
stem Lollobrygidą, jestem le­
karzem" - powiedz.iat Mieszkający stale w Hiszpaiil.ii 

słynny malarz surrealistyC7Jlly, 
Salvadore Dali, 7.iilany ze 
swych ekscentrycznych pomy­
słów, dumny był do niedawna 
ze swych wąsów. Codziennie 
pielęgnował je namaszczając 

woskiem i pachnidłami. Ostat­
nio jednak po kilkudniowej 

Chirurgia bli:żej :życia 
rozterce, postanowił usunąć 

przedmiot swej dumy, gdyż 
(Od naszego wyslannika z Wroclawia) 

wąsy przeszkadzały mu podob­
no w .•. pracy zawodowej. Aby 
podnieść swą wydajność zdecy­
dował się na radykalne cięcie. 

Wczoraj, w gmachu Politechniki we Wrocławiu rozpo­
czął trzydniowe obrady 42 Zjazd Chirurgów Pol• 
skich. W otwarciu uczestniczyli: wiceminister zdrowia 
i opieki spoi„ B. Bednar.>ki oraz kierownicy miejsco· 

KRONIKA 
WYPADKOW 

wych władz partyjnych i terenowych. Zgromadzeni w auli 
minutą ciszy uczcili pamięć A. Zawadzkiego, który na 
krótko przed śmiercią przyjął patronat honorowy nad 
zjazdem. 

Z wstrząsem mózgu i ogólny­
mi potłuczeniami przewieziono 
wczoraj do Szoltala im. Kono­
pnickiej 7-letnią Zofię Gajdę 

(Piotrkowska 211), która wybie­
gając nieostrożnie na jezdnię, 

wpadła na bok' jadącego samo­
chodu. Stalo się to na ul. Wól­
czańskiej przed posesj-ą nr 188. 

• * • 

Obecny zjazd jest najliczniej­
szym zgromadzeniem specjali­
stów (ponad 700 osób) z kraju 
i wielu wybitnycl1 chirurgów 
z zagranicy. Udział w zjeździe 

tych os'tatnich, jest dowodem, 
że nauka nie zna granic - co 
podkreślił w swym przemó­
wieniu prof. dr W. Bross, pre­
zes Towarzystwa Chirurgów 
Polskich, gospodarz zjazdu. 

Najszczytniejszym celem zjaz­
du jest uczczenie 20-lecia PRL. 

Dwie stodoły ze zbio.rami i Osiągnięcia nauk medycmych 

obora spłonęły wczoraj w za- i służby zdrowia są w tym o­
grodach Kazimiery żakowskiej kresie ogromne. Postęp wkra­

i Jana Pukasa we wsi Wola czający szerok.im frontem we 
Malowana (pcw. Radomsko). wszystkie dziedziny życia sta­
StrMy oblicza się na ok. 120 wia przed chirurgią nowe pro­
tys. zł. Przyczyny pożaru ba- 'bierny i nowe zadania. M. in. 

da komisja. (aw) programowym tematem zjazdu 

DZIEN>NIK .,LÓ~Kl- nr 228 (5537) 

są urazy omawiane w kilku· 
dziesięciu specjalistycznych re­
feratach. Jak dalece chirurgia 
zbliżyła się do problemów o· 
chrony zdrowia poszczególnych 
środowisk zawodowych, świad­

czą tytuły niektórych refera­
tów: „Górnicze obrażenia klat­
ki piersiowej", „Obrażenia w 
pracy na wsi", „Analiza przy­
czyn. urazów czaszki", „Wyni­
ki leczenia obrażeń ręki u rol­
ników" irtp. 

Drugi temat to rak płuc. 

Istotnym celem badań medycz­
nych jest w tej chwili elimino­
wanie chirurgii w leczeniu ra­
ka. Dlatego ~':>ok przeglądu 

chirurgicznych metod leczenia 
- uwzględniono w programie 
pi:zędl!taw!_~ę yvyruków prób-

chemioterapii. Będą one dysku 
towane dziś na konferencji o­
krągłego stołu. Wczoraj konfe­
rencja taka na temat przeta­
czania krwi i płynów zastęp­

czych odbyła się z udziałem 

rektora łódzkiej AM prof. Ste­
fanowskiego i rektora W A.M 
prof. Garlickiego. Po raz pierw 
szy w ramach zjazdu przedsta· 
wiono osiągnięcia służby krwio­
dawstwa. 

Obrady toczą się w ośmiu 

sekcjach jednocześnie aż do 
godzin wieczornych. Komitet 
naukowy zjazdu przyjął wszy­
stl<ie referaty zgłoszone przez 
specjalistów nie tylko z klinik 
lecz także z oddziałów chirur­
gicznych ' ośrodków tereno­
wych, które coraz śmielej po­
dejmują tematykę codziennej 
praktyki jako przedmiot ba­
dań naukowych. Wymiana 
zdań i doświadczeń na forum 
zjazdowym ma duże znaczenie 
szkoleniowe. 

zykańscy odmawiają' udZiel~.­
nia dodatkowych informacJl, 
które =cilyby światło na 
ostatni incydent w Zatoce 
Tonkińskiej. Administracja 
chciałaby cały incydent, któ­
ry jesit dla niej w dużym 
stop.niu kłopotliwy. uważać 
za zamknięty. 

Niemnie.i jednak sekretarz 
stanu, Rusk, w przemówieniu 
w Loo Angeles nadal pod­
kreślał, że USA mają prawo 
patrolowania Za.toki Tonkiń­
Slkiej i „nie pozwo.l.ą się stam­
tąd wyprzeć". 

W Waszyngtonńe przyznaje 
się nieoficjalnie, że Khanh 
ro:raz bardziej traci kontrolę 

nad sytuacją, która wykazu­
je wsze1ltie cechy anarchii i 
<;haosu, wzmożonych waśni 

między klikami i personal­
nych rozgrywek. USA czynią 

desperackńe wysiłki, by za­
pewnić chociażby chw.ilową 

stahili'Zację rządu Khanha. Są 

one zdecydowane kon•tynuo­
wać dotychczasową poli.tykr; 
niewycofywania się z Wietna 
mu i nierozszerzania w mia­
rę możności wojny na pólnoc, 
starając się iednocześrnie po­
godz.ić zwaśnione grupy i za­
pobiec dalszym sukcesom 
powstańców. 

De Gaulle 111 Bo2oc1e 
We wtorek wieczorem prezy­

dent Kolumbii Leon Guillermo 
Vale.ncia wydal w Bogocie 
przyję-cie na cześć generała de 
Gaulle'a. W wygłoszonym prze 
mówieniu prezydent de Gaulle 
wyraził życzenie rozszerzenia i 
pogłębienia więzów łączących 

Francję z Kolumbią. Rozwinął 

również swe znane koncepcje 
w sprawie zapewnienia równo­
wagi sił na świecie. 

Orkiestra kameralna 
Filharmonii Moskiewskiej 
z wizyłq w Polsce 

W środę przyjechała do War­
szawy orkiestra kameralna Fil­
harmootii Moskiewskiej pod dy· 
rekcją Rudolfa Barszaja. 

Jest to pierwsza wizyta tego 
doskonałego zespołu w Polsce. 
Koncerty moskiewskich kame­
ralistów oczekiwane są z wiel­
kim zainteresowaniem przez na­
szych melomanów. Orkiestra 
Rudolfa Ba.rszaja rozpocznie w 
czwartek tournee po Polsce. 

Rektorskie· nagrody pieniężne~ 
dla przodojqcych sludenlów · 1 

na.-
Już od tego roku rekitorzy Wysokość rektorskich 

wy-'L.&zych uczelni będą mieli gród: 500, 750 i 1000 zł. 

prawo przyznawania sipecja1-··~-=--~~----~------

nych nagród pieniężnych, wy­
różniającym się w nauce Sltu­
dentom. Podstawą przyznania 
takiej nagrody będz:ie zalicze­
nie przez studenta w termi­
nie wsiz.yS1tkich przewidzia­
nych planem zajęć oraz z?-o­
żenie egzaminów do 30 czerw­
ca ka.Wego roku. 

Spośród studentów, którzy 
spełnią te warunki, przedsta­
wieni będą do na.gr-Ody na 
wniosek dziekana prziodujący, 
wykazujący się na.jłeps:u;ymi 

wynikami egzaminów i prac 
dyplomowych. 1'3ra:na też bę­

dzie pod uwagę aktywność 
studenta w pracy ocganizacji 
młodzieżowych lub kół nau­
kowych. 

Londyński 
„dusi się" 

porl 

Portowi londyńskiemu g,rozi 
całkowite zako.rkowa.nie, ponie­
waż dokerzy nie mogą nadą­

żyć z rozładowywaniem stat­
ków. Port ten obsługuje trze­
cią cz~ść brytyjskiego handlu 
zagraniczai.ego i - jak oświad­
czył w Londynie prezes Stowa­
rzyszenia Kupców Australijskich 
i Nowozelandzkich, Jones 
„port zaczyna się dusić". 

Przyczyny tego stanu rzeczy 
leżą w niedostatecznej ilości 

siły roboczej. Zbiegły się tu 
dwa zjawiska: niedaWltle wpro­
wadzenie 40...godzinnego tygod­
nia pracy na podstawie umowy 
związków Dokerów z przedsię­

biorcami oraz urlopy letnie. 

Akt terroru 
w Johannesburgu 

Jak donoszą z Johannesbur· 
ga, wlaidze pol'udnłowoafry­

kańS1kie a;resztowały adwokata 
Fischera, który był obrońcą 
p.rzywódcy ruchu narodowo­
wyzwoleńczego Nelsona Man­
deli i jego towarzyszy w ich 
niedawnym procesie. Areszto­
wano również działacza związ 
kowego E. Weinberga. Oba1 
oni zostali zatrzymani n:i mo-1 
cy osławione.i ustawy o zwal-
cz.a.n.i u kom ur.izm u. (,paip) 

Kampania cukrownicza 
W środę cuk'I'ownńa Klemen 

oow w powiecie Zamość 

pierwsiza w kraju - rozipo­
częla jesienną kampanię. Cu­
kier z nowej produkcji za:pel­
ni worki w ciągu 48 godzin. 

Dymisia rzqdu 
duńskiego 

We wtorek, 22 bm. odby­
łv się w Danii wybory do 
jednoizbowego parlamentu, 
Folketingu. Przeszło 3 mln 
wybarców głosował'O na 1.003 
kandydatów z 11 list wybor­
czych. Wybierano 175 deputo 
wanych na 4-letni okres. Po­
nadto oobyły się wybory w 
Grenl:mdli i na Wyspach 
Owczych. 

W godzinach przedpoludnio 
wych, dotychczasowy rząd koa 
licyjny podał się do dymisj.i. 
Premier Krag prosił króla o 
rozpoczęcie rozmów z przy­
wódcami partii w sprawie 
utworzenia ncYWego rządu i 
oświadczył, że gotów jest sta 
nąć na jego czele. 

„Bramy tragedii" 
W Klubie Międzynarodowej 

Prasy i Książki w Warszawie 
otwarto w środę wystawę foto­
grafiki Adama Kaczkowskiego 
pt. „Bramy tragedii". 

Na wystawie zgromadzono 
kilkadziesiąt fotogramów wyko­
nanych przez autora w miej­
scach upami~tn.lonych walką i 
marty.rologią narodu. 

Bracia syjamscy, 
w niebezpieczeństwie 

W ostatnią niedzielę, w jed­
nej z klinik w Chicago doko­
nano operacji polegającej na 
oddzieleniu dwu niemowląt -
braci syjamskich zrośniętych 

brzuszkami. Jakkolwiek opera­
ch udała sie, to jednak stan 
n·emowląt jest poważny. Leka• 
rze musieli umieścić je pod tlP.· 
nem. 
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POJEDNANIA 
T en sąd nie ma w sobie 

urzędowego majestatu. 
Temida przybrała tu 

wygląd swojski, sąsiedzki i 
obywatelski. Miejsce paragra 
fów pisanego kodeksu za­
jął nie pisany dekalog spo­
łecznej sprawiedliwości. Tu 
się nie szermuje wykwintną 
retoryką ani surową, asce­
Itycz.::ią regułą prawniczą. Tu 
taj się również me karze -
szuka się pojednania, jako 
że proces przerabiania ludzi 
w anioły jeszcze się nie 
skończył i popadają oni w 
codzienne konflikty charak­
terów, temperamentów, na­
wyków. Przecież nie zaw­
sze o wyrok chodzi. Zama­
nifestowanie swych racji, 
wykrzyczenie swej prawdy, 
swego :poczucia krzywdy, 
też może dać satysfakcję. 
Także możliwość usprawie­
dliwienia się przed sąsiedz-

kim audytorium ze swych 
nie zawsze pochlebnych u­
czynków również może przy 
nieść ulgę. Niech sąsiedzi 
wiedzą i osądzą. Opinia 
ludzka jest bowiem jedną z 
podstawowych pradawnych 
sankcji. I chyba dlatego wła 
śnie ludzie przychodzą do 
społecznych komisji pojed-
nawczych szukać sprawie-
dliwości. 

J
ak się to odbywa? Oto 
duża świetlica. Między­
zakładowego Domu Kul 

tury na Górnej - dzielnicy, 
w której najlepiej i naj­
sprawniej pracują społeczne 
komi~je pojednawcze. Długi 
zielony stół, a za nim kom­
plet społecznych arbitrów: 
nauczyciel, gospodyni domo­
wa, działaczka Ligi Kobiet. 
Po drugiej stronie stołu 
zwaśniona rodzina: młody 
mężczyzna, jego żona, oraz 
codzfre żony. Na sali wśród 
publiC'znośei sąsiedzi, znajo­
mi i krewni. 

:Ślubie w przystępie szczeroś­
ci przyznali się, że z tą cią­
żą lekka przesada. Rodzice 
dziewczyny dowiedziawszy 
się o fortelu przyrzekli, że 
córkę wydziedziczą. Na ra­
zie wyłączają światło. 

Co na to Społeczna Komi­
sja Pojednawcza? Otóż ko­
misja pode.szła do sprawy w 
sposób bardzo i;raktyczny . 
Zaproponowano ogrodnikowi, 
żeby - jeśli nie chce żyć z 
młodymi pod jednym da­
chem - kupił im mieszka­
nie w spółdzielm. Młodych 
zaś surowo zganiono i zwró­
cono im uwagę, aby szano­
wali starszych. Rzecz zna-
mie'lna, że obie wojujące 
strony, kiedy sobie przed 
wys:iką komisją nawygar-
niały, wyszły z sali uspoko­
jone. Co się dalej będzie 
działo - trudno przewidzieć. 

Następną sprawą na wo­
kandzie komisji był spór 
między lokatorami a gospo­
dynią . domy,. Spór błahy, 
więc obie strony szybko się 
pogodz!ły. 

ją się szczególnie społeczne 
komisje pojednawcze, sądy 
te p<>wstały w wyniku natu­
ralnych potrzeb. Obecnie wy 
kształca się koncepcja sądu 
społecznego w pojęciu roz­
szerzonym. opartego na trój­
członie: sąd zakładu pracy 
- są'.l środowiska domowe­
go 1 szkolnego - sąd środo­
wiska wiejskiego. Sądy śro­
dowiskowe mają tę przewa­
gę 'lad innymi, 2:e posiadają 
leps3ą znajomość ludzi i 
spraw, które przychodzi 1m 
rozs~rzygać. Ponadto sądy te 
eliminują cwaniactwo, albo­
wiem wiedzą sąsiedzi, jak 
kto si<"dzi. I co jest równie 
ważn;;: nie pociągają za so­
bą żadnych kosztów. Sporne 
natomiast są problemy nad­
zoru Lad tą działalnością i 
probl<'my egzekucji orzeczeń. 
Te kwestie domagają się 
równ;ez ustawowego uregu­
lowania. 

Do spraw tych jeszcze po­
wrócimy. 

KAROL BADZIAK 

Smakowało ... 

Kwas chlebowy, to stary ludowy napój rosyjski. Jest to 
zdrowy naturalny napój o dużych wartościach odżyw-
czych i orzeźwiających. 

Wcale nie jest gorszy od znanych na Zachodzie - Coca 
Coli i Ppsi Coli. Ostatnio handel radziecki zaczął rekla• 
mować kwas chlebowy także za granicą. 

Na zdjęciu: podziękowanie za kufel kwasu chlebowege, 
CA:# 

Speakerka 
doktorem filozofii 

Przewodnicząca komisji od 
czyczytuje „pozew": „Pro­
szę komisję o rozpatrzenie 
mej sprawy z rodzicami. 
Mąż mój zgodził się na spra 
wie w sadzie z teściem, a 
teraz ojciec w dalszym cią­
gu grozi, że go pobije, wy­
łącza światło, czepia się ro­
dziny, „ wyzywa od najgor­
szych.„ 

Trzecią i ostatnią sprawą, 
jaką tego popołudnia roz­
patrywano, był spór o użyt­
kowanie wnęki na koryta­
rzu. Przed komisją stanęło 
dwóch mężczyzn w średnim 
wieku. Ich żony pozostały 
na zapleczu wśród publicz­
ności, akompaniując mężom 
w czasie składania przez 
nich wyjaśnień. 

Po spotkaniu ze specjalistami 

nie umiemy zopobiegoc chorobom 
Po odczytaniu tego dość 

specyficznego „aktu oskarże­
nia" głos zabiera młoda ko-
bieta. To, co mówi, znane 
jest publiczności zebranej 
na sali. Sąsiedzi znają bo­
wiem aobrze całą sprawę, 
podłoże konfliktu i stopień 
winy poszczególnych jego 
uczestników. W dużym skró­
cie n:-oblem wygląda nastę­
pująco: młode małżeństwo 
mieszka u teściów. Kiedy 
wracają późno do domu, teść 
wyłącza im światło . i wszczy 
na awantury. Rozprawa 
przed komisją ujawnia jed­
nak głębsze podłoże konflik­
tu. Ptzed trzema laty, pra­
wie li-letnia córka ogrodni­
ka (teścia) poznała swego 
obecnego męża. Młoda i bo­
gata jedynaczka - to rzecz 
nie dr, pogardzenia. Matka 
młodzie11ca wykazała wiele 
inicjatywy, aby doprowadzić 
do małżeństwa. Ogrodnik na­
tomiast niechętnie spoglądał 
na $Wego przyszłego zięcia. 

Mężczyźni jednak zamiast 
przedłożyć komisji swoje ra­
cje i naświetlić okoliczności 
konfliktu, zaczęli wzajemną 
wymianę zdań, używając 
przy tym argumentów, któ­
rych nie można powtórzyć 
na piśmie. Komisja w tej 
sytuac~i nie była w .stanie 
pojednać zwaśnionych. W o­
bec tego ta sprawa trafi nie­
wątpliwie do sądu. 

H 
Specjalistów bioirą,cych udział w osta.tnim spotka.Din 

c:zwa.rtkowyrn - zOll'gani z.owanym prz.ez llas"Ll\ redakcję, 
oczekiwały kwiaity i powit.alne brawa. Jak zwykle za­
interesowianie było duże. Próchnica. i wady W'Zi!"Oku 
w wieku dziecięcym - to tematy godne mnawia-nia 
wobec więksrego audyt-0 rium, niż m-Ote pomieścić ka­
meralna sala odc:zytowa. 

zaspokojone. Oświata sanitar­
na powinna przyjąć masowe 
fortny. Jaki ksz;talt one przy­
biorą? Może prowadzonych w 
poczekalniach przychodni „K" 
po~adanek na temat świado­
mego macierizyństwa? Może 
pogadanek przez radiowęzeł 

Speakerka tl!lewlizji mona• 
chijskiej, Petra Schuerm3nn 
zdobyła w noku 1956 tytuł 
„miss świata". Ale jej uroda 
i powodzenie, a także popu­
larność wynikająca z pracy 
w TV bynajmm ej jej nie 
zepsuły. Petra ma szerokie 

S pcłeczne komisje pojed­
nawcze przejmują głów 
nie sprawy o wykrocze­

niach przeciwko zasadom 
współżycia społecznego. Za­
gadr.icnie to było niedawno I 
przedmiotem obrad Sejmo­
wej Komisji Wymiaru Spra­
wiedliwości. Wyniknęła pod­
czas nich sugestia opracowa­
nia projektu „ustawy o są­
dach społecznych". 

Dr Ba.d7.aam-Ii:obosowa wy­
czerpała· temat niemal 
bez r€'sizty przekazu.i ąc 

!!'iainteresowa,nia :intelektualne, 
•y,rzygotowu,je się do obrony 

pracy doktorskiej z filozofii, 
maluje i zbiera płyty oraz 
stare meble. 

Od czego jednak matka 

Przekonaliśmy się już w 
praktyce, iż sądy społeczne 
nie powinny być wprowa­
dzane mechanicznie, na pod­
staw1e ustawy powszechnie 
oboWl'!ZUjącej, że nie powin­
ny im podlegać wszystkie 
sprawy, a ich do-,,ór opierać 
się w! nien na zasadzie celo­
wości wychowawczej i że 
trudno założyć możliwości 
odwoływania się od ich o­
rze~zen do innej instancji 
środowiskowej. Jednakże ca­
ły system profilaktyki spo­
łecznej domaga się ur€-gulo­
wania ustawowego, przynaj­
mniej w formie ramowej. 

mnóstwo danycli o istoci-e 
próchnicy, j€'j skutkach, le­
czeniu i z.aipobieganiu. Film 
zreali"Z)owany w Ambulato­
rium Stomatologii Dziecięcej. 
którym kieruje, udositępniony 
nam przez CentraJ.ę Filmów 
Oświatowych (wraz z apara­
turą i operatorem, za co skła 
damy serdeczne podziękowa­
nia), byl piękną ilust.Tacją 
końcowych wskazówek na te­
ma.t konie=ości wczesnego 
leczenia zębów u małych dzie 
ci. Dla wielu matek za­
skoczeniem była na pewno 
informacja, że o zęby dziec­
ka ~elła dba:ć już... pi:z.e4 
jego urodz.eniem. Bez przesa­
dy mmna PQWiedzieć, że te­
go typu pogadanki :powin.ny 
znaleźć się w programach 
klas maturalnych, a film w .•• 
przedszkolach. 

Na zdjęciu: Petra Schuer­
mann przy starym kołowrot­
ku, przerobi<>nYm na stojącą 
lampę. 

CAF 

Monety 
z podobizną łłehru 

P relekcja doc. dr Wo­
dzicltiej-K.ondrat - kie­
rownika Zakładu Orto-

Rząd indyjski postanowił wy­
bić monety rupiowe i 50-paJ.So­
we z wizerunkiem Nehru. Będą 
to pierwsze monety niepo<l~­
glej Indii z wizerunkiem oso­
bistości indyjskiej. 

młodzic11ca. Wystarała się 
przysz.tej syrtowej o zaświaq 
czenie, że ta zaszła w cią­
żę. Był to argument o pod­
wójm.j mocy: ugiął się przed 
nim ogrodnik i sąd, jako że 
dziewczynie brakowało jesz­
cze paru miesięcy do pełno­
letności. Teraz z kolei ojciec 
dziew~zyny wykazał wiele 
gorliwości, aby młodzi się 
pobrali. Przyrzekł wyprawić 
wesele, dać mieszkanie i 50 
tys. złotych na zagospodaro­
wanie. Dwa punkty umowy 
zostały skwapliwie zrealizo­
wane, trzeci się trochę prze­
ciągnął, albowiem młodzi po 

Rozwój sądów społecznych 
jest w naszym kraju sponta­
niczny - w Łodzi rozwija-

dO'llcj i AM na temat wad 
zgryz.u i ich zapobiegania, ilu­
strowana była 7ldj ęciami ob­
razuj ącymi wady i rezultaty 
wczes:nego ich leczenia. Pa­
dały pytania, gdzie leczyć ta­
kie przypadki w warunkach 
żyda na prowincji (uczestni­
cy spotkania· rekrutują się, 
jak widać, nie tylko z miesz­
kańców Lodzi). Prowincja nie 

N
- a trybuna.eh podniOOOlllY gwa.r, 

Bookmaeheirzy w . bif!;łych. ręka­
'Wicz.kacll sygnalizuJą, Jak idą za­

kłady. Stoją tuż prz.y siatce na krz.e­
seikach i dłońmi spraiwnymi, jak dlo­
nie głuch<>niemych dają zna.ki kole­
gom po drugiej strOlll.ie bieżni. Biel 
ręka.wiczek odbija od ciemnej zielem 
tra.wY; stadion tonfo w półmroku, 

Nagle zapalają się świa.tła. Na „sce­
nie" pojawia się zając. W błyskach 
reflektDTów sad.z.i po bieżni. R1>bi jedno 
okrążenie, drugie„. Białe zasta.wki kla­
tek podn<rszą się z trzaskiem i za za­
jącem puSZ'C'Za się w pogoń sfo:ra char­
tów. 

Namiętność nr 2 
Wyścigi psów są w Anglii namlęt­

nością numer dwa. Pierwszą są konie. 
Na tradycji wyścigów lrońsldch, opar­
to zreS"Łtą c:a.ły bim.es Wyściigów psich. 
R<numowanie S'hło po linti;i obnironia 
k~ów. Skoro pra.wdą jest, że wszys.t­
ko, co biega, co można do biegu na.­
kłonić, pas,ioouje Anglików, wysunięto 
tezę, że równie dobrze Ja.k Ironie mo­
gą w być psy. A psy - jak wiadomo 
- tańgz,e są od koini. 

W myśl tej zasady biznesmenm an­
gielscy, żerujący rui. na.rodowej żyłce 
do bam?ll'du, w la.ta.eh trLYd'Ziiestych na.­
~go stulecia. stwOl"Lyli nowy sp01rt, 
ncrwą wielką imprezę, dającą jednej 
strcmie doohód, a drugiej emocje. 

Każde więkl>Tre mia.sto Anglii S"roLY­
cl. się psim stadimiem i tam właśnie 
rzesze Anglików śred:ndej genc:ra.cji, za­
miast pr-Lykładnie w domu, spędzają 
se>botnie i niedzielne wieczoo-y. Dziś, 
gdy jedn:a pani zwierza się d'l"llgiej: 
„Mój mąż gra na pieskach", wiado­
mo co f>o :zim1.m:y: ze w domu bieda., 
że wszyst®o pocbła.nia psia namiętność. 

Piątka wygrywa 
Idziemy dobrą milę, pnedzic:rając 

się przie:z smnury samochodów i ludzi. 
W miairę posuwam.is się na.przód, tłum 
staje Się oora.z; gęstszy. Id:zliemy w kie­
runku wielkiego, migającego neonu: 
„CatfOll'd Stadium". Największe psfo 
wyścigi w LOll'.ldyniie i w Anglii. To tu. 

Wi®wisko ma w sobie coś z aireny, 
ooś ze st.adfonu, coś 7..e sceny i coś z 
giełdy CfŁY" szulerni. Najpierw pojawiają 
się d'.lJiew-ctz.ęta - =!, .i·ak te 7 cyrku 
pre:zallltujące numer. Tylko :ie tutaj, 
zamiast lmsej spódni~ki. mają na. so­
bie dżokejskie ttbranfa. Lecz nie ko­
nie, ~ścle, prowadzą, ale psy. 

Zmysł do barmrdu, który w An.glii 
ma odcień seksu.al.ny, i który crLęsbo 
staje się substytutem erotyzmu, zna.j­
duje w tej formie zaspokojenie: sta­
wia się nie tyle na psa, oo na dziew­
czynę. 

Mój prr.ewodnik, który zginął na 
chwilę wśród tłumu stawiających za.-

Tajemnfor..a kairta, to „boki" oficjal­
nych zaikładów. 

Zmierzch wyścigów? 
D:lliew<netia z psa.mi z.bliża.ją się do 

klatek. Tu już p.ałoozkę przejmują pa~ 
n>!JW'ie w cz.a;rnych uniformach. l{ażdy 
pies przy pomocy pa.na za.jmuje swój 
boks. Na bie-żni pojawia. się mecha­
nicrz:ny T..ają<i. Z sri:ybkośeią torpedy 
sunie po srz.ynie ukrytej w bujrnej zie­
leni. Za nim psy„. 

Z trybun zrywa się burm głosów. Do­
minuje okrzyk: „Come Olll my son! 
Come o.n, boy!". Nie jest W> prz.ypadek. 
Zwierzęta domowe w Anglii· traktuje 
sie jak własne dzieci. 

K-OIIIJioo ~twy. W ciągu wioorort1 
odbędzie się ich je8'1JC're swść. Pod<>b­
nych do siebie .iaik krople wody. Za 
każdym :razem fala ludzkich namięhwś­
ci pó,jd7ie w górę i opadnie. Ktoś wy­
gra, ktoś przegra. 

- Sądząc po frekwerncj.i i emocja.eh, 
impreza się rOQJ,Wlja? - pytam fa.chow­
ców. 

- Przeciwnfo. Upada. J~ tego 
nie widać, ale już giełda psich wyści­
gów i wme;lldego rodza.iu wyścigów, 
odmmwa tendencję spadkową. I to 
ehyba trwałą. Prziede wszystkim odpa.­
dają młodzli. Nlik:t z generacjd Bea.tle­
sćw lllie będzie przecież emocjO!IM>wa.ł 
się wyściga.Dili! 
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ma, niesiety, takich moż:liwo- dla pracowników zakładów 
ści jak miasto akademickie, produkcyjnych czy sipotkań z 
ele może korzystać z jego u- lekan:ami fabrycznymi poza 
sług. Pytania te są sygnałem ich gahinetami. Istnieje wie­
di.a wojewódzkiej służby wo le _popularnych broszur z za­
wia, że coś w tym kierunku kresu ochrony zdrowia. Zy-
należy zrobić. skują coraz więcej na poczyt-

N a1jwięcej pytań padało ności ale jeszcze nie są trak-
pod adresem dr Borowskiego, tow~e jako lektura obowiąz­
który prelekcję na temat wad kowa czy nawet pomocnicza. 
wzroku uzupelniał rysunkami. Trzeba im utorować drogę , 
Pytania dotyczyły przeważnie tak jak postępowi w innych 
przypadków szczegółowych, dziedzinach. Czy to mają ro­
mialy charakter porad. Od- bić lekarze? Na pewno nie 
powie<lzi nie mogły być pre- tylko oni i nie sami. P<>: 
cyzyjrte. bo każdy przypadek trzebny im jest aktyw ludzi 
wymaga oględzin lekaTSkich, dobrej woli, rozumiejący sens 
każdy musi być indywidua!- trooki 0 :zxirowie. z. TAR. 
nie traktowany. W sprawie naj ---------------
częściej spotykanych wad 
(krótkow·zroczność i nad- Rekontry 
wzroczność) o.raz zezowania 
dr Borowski przekazal rodzi- -
oom główne zasady postępo- Czy i·estes· my wania. Przy temacie dr Bo-
rows.'ki€'go wyroniła się inna 

potrzeba: duża ilość wad gos· c·1nn·17. W'llroku występująca u d:z.looi 
w wieku 'szkolnym jest wska-
2'aniem do prrepNJ1W.a.dzerua LJ tar«> 8'i-ę przelroMnie, 
masowych badań W7lroku w że jesteśmy Luaźmf. 
sz.kołach (zwlaszcza, że więk- niezwykle gościnmymi. 
szość dzieci i rodziców nie Istnieje na ten temait nawet 
-daje sobie z tego sprawy). ł!Zereg przyww i porzeik,a,deł 

w rodzaju: czym c~ boga-

D o tej pory organ.iizowaliś- ta„. Niesteity, w §wi,el!le naJ-
my spotkania ze SIJ)ecja- 'IW'WSzych faiktó-w rzecz_ wir 
listairrti wiedzy medycz- gląd-a lciepsJw i przvnoS'I. roz-

nej. Zainteresowanie tą tema- cza.rawa.-n,ie. 
tyką jest duże. I nie mniej- Otóź ro=n.ie 100 mln twry­
~zy jest chyba pożytek spo- sitów w pośpiedw obiega. 
ł€CZ!ly. skoro n.a jedinym ze świat. Wa'T'to wiedzieć, że <>-
spotkań uczestnicy wysunęli broty osi-ą!]1llięte z ruchu t:u-
proj-ekt, aby sprawo:zx'łania za rystycz.nego w Et.PTopie tl1 
Wierały informacje przekazy- 1960 rokn.L wync.siŁy 8-10 ~ 
wane przez specjalistów. U- , !iarrdów zl. Jak można się 
zasadnieniem tego wniosiku diomyślać, su.ma ta . 11Ji.e. roz„ 
jest fakt, że liczniejlS'Za grupa klad.a sj,ę równomwrme 114 
sipołeczna z różnych wzglę- wszyS1bkie kraje eruropejos<kie. 
dów nie korzysta z taikiej o- P&rtycy,pują tutaj gLówroie: 
kazji jak SlpQtkania. A to są Szwajcaria, Włochy, Au.strut, 
właśnie środowiska, do któ- Francja, Grecja, Hż.szpanui, 
rych trzeba dotrzeć ze zrozu- na które to kroje przy,p<Jda 
miałą, popularną pogadanką, 70-80 proc. eiu.ropeijS'kiA:h do-
wpartą autorytetem rzetel- chodów turystyc21nych. Po 
nei wiedzy. część tych <iochodów wycirw-

Trudno jest naszej gazecie nęla rękę rówwież Buigaruz; 
pełnić rolę popularryzatora two'l'zq.c „socjalisityczn,q R.i-
wied·zy medycznej na szero- wierę" nad b7'zegiem Morza 
ki użytek społeczny. Często Czarnego. Pomysł to śmiały; 
zresztą drogą wywiadów czy eksperyment mądlry, dal.€11w-
za pośrednictwem innych ar- s>i-ęŻ'll·Y· Elvspo:rt usl-11.g tury.s­
tykulów przekazujemy ooiąg- tycznych jeist b&rd.zo oipl.acal­
nięcia naukowe różnych ga- ny. 
łęzi medycyny w aspekcie w ciq.gu 01Sta:tnkh la:t eu­
pralktycznego ich zastosowania ro.pejsiki ruch turystyczny 
w ratowaniu życia i zx:lrowia w y p r ze dz il wz.rOS"t obro­
pacjentów, zapobiegania cho- row europeojS!kiego handlu za• 
robom itp. Niejednokrotnie gra·n,iczneigo. W eiksiporcie un,., 
na okolicznościowych spotka- h krajów us·btigi tv.rysityczne 
ni-ach różnych środowisik, a zajmują czołowe mtej.sce. Np. 
szczególnie środowisk lek.a:r- wartość uslu.g t;urys1tyczn,ych 
skich, wyłania się problem o- Hi<szpanii toyrwsii 40 proc. 
światy sanitarnej, potrzeba wa.rrośoi jej eksportu, Włoch 
większe.i mobi.lizacji samego - 16 proc., Szwajca·rii - 14,7 
spoteczeństwa do interesowa- proc., Grecji - 13 proc. WW-
nia się sprawami ochrony chy odwiedza roczwie 18 mLn 
zdrowia. Niewiedza, niedoin- osób, Francję - 6,5 mln, Au­
furmowanie, brak wiadomoś- .s~ - 6,3 m'Tm. Polis<kę 1D 
ci z elementarnych za>Sad hi- 1962 rak/U odwiedzi;lo 344.807 
gieny, podstaw profilaktyki, osób. Eksport usług t.ury.stycz 
inożliwości leozenia itp. spra- nych stanowi 0,2 vroc. war· 
wiają, że poWS'ZeC:hnie jeszcze tości cal.ego polsikieigo etk.s-
popełnia się błędy, których po'7'tu. W większości krajów 
uniknięcie zapobiega choro- stosunek ilościowy tnury.sitów 
bie i jej skutkom. Można by kr(]Jjowych. do za.granvbczmych 
tu mówić przykładowo o pie- 'fGsiztaUtuje się jak 1:10. W 
lęgnacji niemowląt, rac,jonal- Polsce jeden twrysta zagra--
nym odżywianiu itp. niczny przypada na 30 tury-s potkania daly nam oka- sf;ów lcrajowych. Nie jesteś-

zję do stwierdzenia, że my więc pod tym względem 
potrzeby s.poleczne w taicy g.ościn,ni, jak si~ nam 

tym zakresie są jesz;cze nie wydaje. K. B. 
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„Zielone światło 

dJa owoców 

USŁUGI LOKATORSKIE ~--~~----~----
. CQ dlllełi' , I IUNi' . '"['fi 

w barach młerznvch• 

Coraz większą popular n.ością cieszą się wśród łodzian t . ~ 

•· l tzw. remonLy lokaito~kie •. Obejmują one bowiem usłu~i n a ra y 
, począwszy od drobiazg ow w rodzaju zreperowama :_:.,. __________ •••••••• 

, kranu czy klamki a sk<>ń czywszy na po<ważnych robo­

Zapraszamy 
na pokaz 

' łach ;ak np. podłączeń gazu czy wody. rom i dać im możność uisz­
czania tych rachunków w ra­
tach. 

Tu będzie parking 

poniewat nasza akcja pt%e 
prowadzona wspólnie z 

ŁZO-Kawiarnie wzbudziła o-­
gromne zainteresowanie i po 
kaz dań przyrządza.nych z o­
woców cieszył się w „Łodzian 
ce" dużym powodzeniem -
organizujemy wraz z dyrek­
cji\ ŁZO-Bary podobny pokaz 
w sobotę między godz. 10-16 
w „Balatonie". 

Na ostatniej sesji DR.N Po­
lesie podkreślono z zadowole­
niem, że remonty loka t orskie 
w sumie zostały wykonane 
zgod!nie z planem. Nla·tl\lralnie 
nie znaczy to, że wi:.-zystkie 
ADM rozumieją właściwie 
sens i rolę tych usług. Bo e;dv 
np, AD1\'1 nc 1 wykonał swój 
plan półroczny w tej dz ' edi!i­
nie w 158 proc„ to ADM nr 
16 tylko w 20 p1"00. MO'i.na za­
ryzykować twierdzenie, że 
tam. gdzie kierownicy ADM 
dbają o stan swych posesji i 
chcą pomóc lokatorom w szyb 
kim usuwaniu rozmaitych u­
sterek, remonty lok, torskie 

montów lokatorskich jest fa­
chowa służba techniczna oraz 
dobrze i szybko pracujący kO>n 
serwat()rzy. Jeśli lok&.torzy są 
przekonani, że usługa będzie 
wykonana właściwie, chętnie 
ją ADM powierzają. 

Coraz częściej łod_J:ian\e za­
mawiają usługi, których koszt 
sięga od kilku do killrnnas: u 
tysięcy złotych. W związku 
z wprowadzeniem oszczędnoś 

ci do akcji remGntów zarów­
no kapitalnych jak i bież>1-
cych zleceń na usługi droższe 
będzie na pewno coraz wię­
cej. Naszym zdaniem riaJefa.­
foby przyjść z pomocą lokato 

Skądinąd wiadomo, że mą­

drzy dyrektorzy MZEM roz­
kładają w wielu wypadkach 
opłaty za rem0nty lokator­
s.kie na raty. Dzieje się t-0 
jednak wyłącznie na zasadzie 
dobrej woli i raczej Vv wypad 
kach wyjątkowych. Rozkła­
danie odpłatności za kosztow­
niejsze usługi ir>katorskie na 
raty prosi si~ jednak .:i usank 
cjOIIlowanie jakimś zarządze­

niem. Domagano się ·ego m. 
in. na ootatniej sesji DRN Po­
lesie. 
WACŁAW A KASPRZAK W kawiarni „Balatonu••przy 

byli obejrzą cały asortyment 
dań z owoców. Jednocześnie 
demonstrowane będzie przy­
rządzanie na poczekaniu nie­
których specjałów. Interesu­
jący się nimi otrzymają prze 
pisy • .redno<:ześnie przy wszy­
stkich stoiskach na dole, w 
barze, sprzedawane będą de­
monstrowane dania. 

cieszą się powodzeniem. ·----------------------------

Chcemy jednalt, a•bY jut 
przed sobotą „Balaton" oraz 
pozostałe bary, zwłaszcza mle 
czne, dysponowały potrawami 
z owocami. Dotychczas w wie 
lu placówkach, np. w „Kę­
sie", królują w dalszym cią­
gu „sztuczne" kisiele i budy­
nie. (k) 

Kierownictwo ADM r,r 1 np. 
twierdzi, że jednym z najlep 
szych sposobów reklamy re-

6 motocykli dla 
oszczędnych 

w kolejnym, wrześniowym 
losowaniu motocyklowych ksią 

żeczek oszczęd-nościowych, 6 pre 
mii w łódzkim rejonie banko­
wym padło na numery książe­

czek: 218543 uoz, 219844 uaz, 
357009 UOZ, 2331868 UO, 2331892 

~===~~~===:::=:=:::::::__~u:_:o::_~o::ra::_z 2332169 uo. 

Przemysł terenowv 
na cenzurowanym 
Wczoraj odbyło się posiedze­

nie Komisji Proctukcji i Obro­
tu TOWar-0wego Rady Narodo­
wej m. Łodzi pod przewodni­
ctwem mgr Karola Majkow­
skiego. 

siedzenie na proponowany te­
mat odbędzie się w październi 
ku. 

Stanowisko, jakie zajęła ko­
misja, świadczy nie tylko o jej 
pozytywnym stosunku do pro­
blemu przemysłu ·terenowego 
w naszym mieście, ale także 
o tym, że jest on sprawą waż­
ką, wyma.gającą naprawdę wni 
kllwe.go rozpatrzenia. (aw) 

w~zvstko o leczeniu 

Dobry początek! 
Jedną ze słabych stron łódz- wydział Zdrowia pragnie w 

kiej służby zdrowia jest infor najbliższym czasie zapoznać z 
macja. Niełatwo choremu za- zasadami korzystania z informa 
sięgnąć informacji w różnych tora wszystkie rejestratorki i 
sprawach związanych z działa!- instruktorki pielęgniarek. Rzecz 
nością placówek służby zdrowia. jednak w tym, aby zechciały 

Miejmy nadzieję, że rzecz zmie c.ne w praktyce korzystać z te 
ni się na lepsze. Ukazał się bo go cennego źródła i nareszcie 
wfom po raz pierwszy w na- dokładnie informować. Naszym 
szym mieście - a bodajże i po zdaniem dobrze byłoby też, aby 
raz pierwszy w kraju - Infor informator znalazł się w sprze 
mator Służby Zdrowia m. Ło- daży, aby mogty zaopatrzyć si:;. 
dzi. w niego rady zakładowe czy 

dyrekcje. (Kas) 
Jest to pokażna książka 01o---------------­

przeszło 1.000 stronach, Zainte­
resowany znajdzie w niej wska 
zówki, jakie poradnie udzielą 
mu pomocy, gdzie jest jego re 
jonowy szpital, laboratorium 
analityczne, komisja lekarska 
itp. Informat.or zawiera też · wie 
le cennych pozycji, m. in. re­
gulaminy wszystkich pracowni 
ków służby zdrowia, zadania 
poszczególnych placówek, prze­
pisy prawne. Tematem opraco 
wanym bardzo dokładnie są 
renty. 

Inauguracja 
roku oświat~wego 
w DA .TSS 

Nal'Ożni•k ul. W ó/.czań.«kiej 
i Za·menhofa jest terenem 
wzm.aż.oneJ pracy spo·teoeznei 
miesz.k-01iców d.iie1lnky Po­
lesie, którzy bu,duj.ą tu pa'1'­
king. W tej chwbli trwa od-

l 
gruzowywani.e i niwelowanie 
tereiuu. Wywiez.i~:nw jrud: p.a­
IW!d 400 m3 gruzu. 

Osta·troio ofiarnie praoo wa­
ła tUtQ!j 40 01SÓb Z WdZ'k.ieiJ 
Jedno·S>~ki KBW. Jedno·st1ka 
doS>tarczyla tale.że pewną 
i1Z.Ość samochodów do wywo-
żenia ziemi. (k) 

Foto: L. Olejniczak 
W trakcie posiedzenia, po u­

przednim przedyskutowaniu, ko 
misja przyjęła uchwalę Prezy­
dium RN w sprawie koordyna 
ej! pracy komisji z Wydziałem 

Handlu. -~--~----~~~----

Wczoraj, dokonana została 
inaugur~a II Roku Oświato­
wego w Wojcwo.Jzkim Uniwer 
sytecie dla Aktywu Towarzy­
stwa Szkoły Swiecki2j w Ło­
dzi. Na uroczysto-5ć. którą 
otworzył prezes Z\V TS.S 
ptof. dr Jerzy Jakubowski. 
przybyli m. in.; sekretarz ZG 
Towarzystwa - l\1aria Jezier­
ska-Srokowa oraz delegaci na 
IV Zjazd PZPR - rektor UL 

prof. dr Stefan Hrabec, Hali­
na Matulowa i Edward Polak. 

Mała rzecz 
a cieszy ..• 

Główny punkt proponowa•ne-J 
go porządku posiedzenia: „Pers 
pektywy rozwoju przemysłu ' 

„.Testem inwalidą wojennym 
(90 proc.) - pisze do nas ob. 
B. M. - mieszkam na 9 'pię­

I znów od 
początku ••• 

wodu wady w przełączniku spa 
la się silnik. 

I znów od początku„. (zs) 

W kawiarni „Marlolka" (róg 
Piotrkowskiej i Rewolucji 1905 
roku) zainstalowano w umy­
walni elektryczną suszarkę 
do rąk. 

terenowego m. Łodzi w świetle 

wyników powszechnej inwenta 
ryzacji i przyznania limitów na 
inwestycje", nie został jednak 
przedyskutowany ze względu 

na to, że Zjednoczenie Przemy 
siu Terenowego nie przygoto­
wało wystarczających materia­
łów. Na wniosek przewodrniczą 
cego komisji ustalono, że po-

trze przy ul. Ciołkowskiego 5 ---------------­
Wykład inauguracyjny nt.: 

„Polityka a wychowarne" wy­
głosił prof. dr Stefan lira.bee. 

(jp) 

Warto, by kierownicy i111-
nych lokali publicznych zapo 
znali się z tym urządzeniem 
i jak najszybciej zlikwidowali 
u siebie w toaletach ręczniki 
- rozsadniki wszelkich zęraz 

W Izbie Wytrzeźwień 
coraz więcej klientów 

W ciągu pierwszego półrocza 
br. przez łódzką Izbę Wytrzeż 
wleń przewinęło się przeszło 

I tys. osób, a więc w porów­
naniu z analogicznym okresem 
ub. roku o ok. 2 tys. osób wię 
eej. Pozytywnym zjawiskiem 
jest natomiast to, że zmniejszy 
ła się liczba młodocianych, kt6 
rzy korzystali z usług izby. Du 
żą grupę stałych bywalców sta 
nowią osoby nigdzie nie pracu 
jące, stąd też ldopot ze ściąga 
niem od nich należnych opłat. 
Toteż zadłużenia wynoszą na 
30. VI. br. przeszło 1.800 tys. zł. 

.rest projekt, aby opornych 
dłużników zmusić do odpraco­
wania należności w zakładach 
pracy przymusowej. Łódzka 
Izba Wytrzeźwień planuje, że 
w przyszłym roku powinna przy 
nieść już ok. pół miliona zło· 
tych dochodu. Jednocześnie roz 
winięta będzie akcja profllak­
tyc=a: wygłaszanie pogadanek, 
wyświetlanie filmów, rozmowy 
psychologa, zwłaszcza z osoba 
mi które dostają się tu po raz 
pierwszy. Rozważa się sprawę 
zm.ian.y systemu opłat w ten 
sposób, że zasadnicza opłata 
byłaby zmniejszona, a pewne 
usługi, np. czyszczenie gardero 
by, kawa ttp. byłyby płatne 
natychmiast. (kas) 

W Klubie Dziennikarza 

zhierał oklaski 

m. 120, blok 103. Od kwietnia 
br. do sierpnia dźwig był nie­
czynny. Zapisano furę papieru, 
aby ustalić, kto ponosi winę, 

do kogo należy obowiązek na­
prawy, kto to ma zrobić itd„ 
itd. A tymczasem mieszkańcy 
zmuszeni byli uprawiać wspi­
naczkę. .ra zaś czułem się. jak 
więzień w wysokiej baszcie śred 
niowiecznego zamku. 

W pierwszej dekadzie sierpnia 
dźwig uruchomio.no. Natych­
miast jednak przestał funkcjo­
nować na skutek spalenia się 

silnika. 

Zakład Urządzeń Dźwigowych 
w Warszawie i inne Instytucje 
bawią >iię papierkami. Sprze­
c:cają się między sobą, kto jest 
odpowiedzialny za wady w u­
rządzeniach dźwigowych. Inży­
nierowie przychodzą, sprawdza­
ją stan techniczny i orzekają, 

że dźwig może funkcjonować, 
a potem okazuje się, że z po-

w. Kaufmann - Przekleń­
stwo nad Maralingą - Wyd. 
Poz„ zł 16. 

Opowiadania o tematyce egzo 
tycznej. których tłem są kolo­
rowe wyspy polinezyjskie. 

J. Paliwoda - Przebudowa 
ustroju rolneg0 - Wyd. Praw., 
zł 27. 

Zakres działania 
ej! rolnej, według 
nego na dzień 1 
rolllu. 

administra­
stanu praw­
stycznia 1964 

E. 1serzon - Kodeks postę­

powania administracyjneg0 
Wyd. Praw„ zł 38. 

Wier-

Komentarz, teksty, wzory 

Jerzy Olierski fo~:I~~~~~· Leśmian 
sze - Czyt., zł 10. 

K '· b n-,:,_....,,,.;1ka Seria: _.Poeci polscy". 

ł 

t
~ •°U v.« . ..,„.,~ - Franciszek Karpiński - Wier 
rza. stara ~. żeby ~- aze - czyt., zł 10. 
gamriZQIDaM przez me- Seria: „Poeci polscy". 

go impr~y by.ty i a:traik.cJIJ.- T. Woźnicki - Magnetofon w 
ne ł ~ po2'b~-wione 1DQIT\tosc1. nauczaniu języków obcych -

Dowodem tego - wtoorkowy PZWS, zł 7. 
recital popu/.arneigo s.ołtysa Z badań eksperymentalnych 

Kie:rdz~ka _ Jerrzego Ofier- ~f:go~auczaniem języka trancus 

&.lei.ego. H. Gaertiner - Poradnik gra 
Jerzy o~ pqprzez swój matyczny - PZWS, zł 24.50. 

uśm.U!ch i żllll't, na pozórr ni.e- Zbiór wskazówek praktycz-
fraisoblfl.vy, pok,M)uje n.am wie nych dotyczących poprawności 

doc.iq.gnir:cia i błędy dzisiej- jc:~.ko;:Jhalska - Biblioteka 
.size.go d'1!1la pawszed:ri.iego. Błękitnych Tarcz pomocą w pra 
Tym smnym satyra jego mo- cy wychowawczt-j PZWS, 
'f'W./.ogów i amegdot - term-a- zł 4. 
tycz>nie zwiqozana z 11.a.szq rze- J. Czechowicz - Kołysanki -
~tością - ma. dod,aif,kowe Wyd, Lub., zł 3. 

Dla. dzieci. 
jeszcze tOCliWrry. Młode pokolenie wsi polskiej 

Na wtorkowym reciltaliu Je- - Awans pokolenia - LSW, 
'f'Z'!J Ofie:Nloi zaiprez.e111t<Jwal zł so. 
nami szereg swoi!ch przeza- Pamiętniki i studia. Wstęp Jó-
bdrwnych mónologów i opo- zefa Chalasińskiego. 
wiedzia>l parę ~ych W. Iwanicki - Angara - jedy 
anegdot. Ba·wiJliśmy s.i.ę też naczka Bajkału - PZWS, zł 

dosk<YrWlle. Czyli inaczej: uda· 
5"~ia uczn1ow VI i VII klas 

na. impreza. (M) szkół podstawowych. 
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Wychowujemy 
nowe kadry 
entuzjastów sceny 

Onegdaj, w Małej sali na u­
roczystości zakończenia akcji 
szkolnych abonamentów teatral 
nych za rok szkolny 1963/64, 
spotkali się ci, którzy ją pro­
wadzą, ażeby wspólnie z na­
uczycielstwem porozmawiać na 
temat dotychczasowych osiąg­

nięć (a i braków) oraz omówić 
plan akcji szkolnych abona­
mentów teatralnych na bieżący 
rok szkolny. 

W ożywionej dyskusji głos 

zabierali m. in.: kurator Okrę­
gu Szkolnego m. Łodzi mgr M. 
Woźniakowski, dyr. Teatru Po 
wszechnego - St. Piotrowski, 
kierownik Wydziału Kultury -
mgr R. Stefańczyk oraz prezes 
TPŁ ~ poseł E. Aj.nenkiel, któ 
ry też wręczył nagrody aktyw! 
s:om na:'iJardziej zasłużonym 
w propagowaniu tej pożytecz­

nej, ale i niełatwej imprezy 
kulturalnej. 

Podkreslono słusznie, że tego 
rodzaju spotkania - celem wy­
miany doświadczeń - odbywać 
się powinny częściej. Rzucono 
też pożyteczny a.pel, ażeby w 
poszczególnych szkołach organ! 
zować kol.a miłośników teatru 
za pośrednictwem których wy 
chowamy sobie nowe kadry 
prawdziwych entuzjastów sce-1 
ny. Oby apel ten trafił na po-
datny grunt. M. 

Dlaczego 25 lat? -------

U kogo zgaśnie 
światło? 

26 września od godz. 7 do 15 
nastąpi przerwa w dostawie prą 
du dla ulic: Podchorążych, 

Sza1icowej, Linowej, Zbrojnej, 
J,egnickiej, Łuczniczej, Podjaz­
dowej, Zaporowej, Obozowe.i, 
Napoleońskiej oraz przyległych. 

B. N.: Ostatnie obwieszczenie 
prezesa Narodowego Banku Pol 
sl<iego z 1. IX. 64 r. w sprawie 
kursów dewiz i pieniędzy za­
granicznych zamieszczone jest 
w 59 numerze Monitora Pol­
skiego. 

N. L.: Zgłoszemia do podofi­
cerskich szkół marynarki wo­
jennej przyjmują wojskowe ko 
mendy rejo:nowe. (Sk) 

ków. (Wit) . 

W czasy „Anilany" 
„Polfy" dla rencistów 

Widzewskie Zakłady Włó­
kien Sztucznych „Anilana" i 
pabianicka „Polfa" dbają o 
swych rencistów. Co rok u­
rządzają dla nich wczasy i 
wycieczki. W sierpniu odbyła 
się wycieczka dla 50 renci· 
stów z „Anilany" do Ciecho­
cinka. Przedwczoraj autoka• 
rem odwieziono 30 osób do 
ośrodka wypoczynkowego w 
Woli Pszczółeekiej kolo Ła­

sku na 10-dniowe wczasy. 
Wśród tej grupy są 2 małżeń 
stwa. Zarówno mąż, jak i żo 
na, byli praco\vnikami „Ani­
lany". Również 30 osób z 
„Polfy" przebywać będzie na 
tych wczasach. 
Główną atrakcją dta renci­

stów będzie grzybobranie, 
świetnie urządzona świ~tlica 
z telewizorem, a także 5-krot 
ne smaczne posiłki. (k) 

„ W tej piosence nie ma ciebie" 
W niedzielę (27 bm.) o godzi­

nie 15 w muszli koncertowej 
Parku Poniatowskiego odb<::­
dzie się 183 „Spotkanie z pol­
ską piosenką", którego uczest­
nicy będą się uczyć piosenki z 
repertuaru Danuty Rin „W tej 

piosence nie ma ciebie" z mu­
zyką J. Wasowskiego do słów 
B. Broka. 

Spotkanie prowadzi red. c. 
Juszyński, uczy i śpiewa J. 
Duński, akompaniuje sekcja ryt 

miczna Cz. Majewskiego. 
~~~~~~~~~~~~~ 

Łódzkie ZOO jest starsze 
Pierwsza próba zaloże-

1Vi.a. w Lodzit Ogrodu 
11 Zoologkzn.ego miała 

mi.efSoCe przro 25 lat11; kiedy 
Karol Arvs·Wd!t wybu4owal w 
Hdenowie kiUca klate1k dlla 
małp, wi-Lka, pa:ry brun-a•tnych 
1riroźwiad!k.ów i liJsa" - p~sal 
mgr Po.srmyk w jed1nym z 
iód'217ciich d\Zieinnlilloóiw, mo.ty­
wuj,ąic w tein S11JOSÓb a1ktual­
nLe obchodzmuy jubileus,z te; 
poożyt·ecz~~ p!acówki. W cy­
t.awaąiym an"tvk1ile mówi soii) 
wprawdzie ta.leże o z/.apa.niu 
jelenia-wędrownilka w 1934 r. 
na ul. PiotT'kowS17cieJ, który 
to jeleń, leu udeisze lo&.z.ian, 
demonstrowamy był w Pa.rlw 
im. Powiatowskiego - ale do 
te.go W1,Jd.<ill'Zervia me s ·ięga 

ZOO w swej hisitmii. 

A oto inma Wl?'1'sja ll!isto­
ri>i ~kiego ZOO. In­
fo•rmacj.i na ten temat 

do:>tarcza na.m m. in. „Spra­
wozda.nii.e z d.zia/,Q!/nw·ści Za-

rz;ą&u Miej.s1kiego m. Łodzi w 
latach 1(133-1937" opubrnlwwa­
n.e w 1938 r. W 1934 r. stara­
n.iern Towa,rz1JSlttva. P<rzyrod­
n vlv6W i'Tn. S•t. Sta.s:tiJca ZO'I°"" 

gawizowama zo!Sfta.la na. te·re­
nie Szlkolnego Oqro~u Bota-
7llicznego (w PQ!nku źródJ.i.s·ka) 
wvstawa przy.ro1d.nicza. pt. 
„Swi(llt zrwberzqt". Zgromadzo­
no na niej - j.wk pisze zmar­
ła podczas powsitainia war­
szawS>lcieigo nauczycie·~ka g.im· 
n.azj"Um Sczamieicik:!eij, p. St. 
Smo·U!i!IS>ka, w „Czasotpiśmie 
Przyrod.niiczym" z 1936 r. 
„do•ść po,kaźną iil.o·ść wiię1k· 
szych i mnieijs-zych s.sailców i 
ptailców kraijowych i egzotycz­
n;ych„. Wiebloi.e zQ!intere>sowa­
w&e wystlliW.ą, nieibywa.la fr.ek­
wewcja (podczas 3 t,yg-0dni 
wyS>t<zwę zwiedzi'lo 23 tys. o­
sób) d.awiodly, jailc bardzo po­
tcrze1bny jes•t stały zoolo.gi<r:zny 
ogród w Lodzi. .. Wzki.wszy to 
pod uwagę Wydział Oświa;ty 

t. Kultwry 'UJY'S'1.l-nq-l projekt za 
l.aiże.n.t.a w n.a·szyrm m teście 
stałego ogr<XiJu z.aoLo•{J'ix:znego. 
Wtadze .satrn01·z4dowe m. Ło­
dzi w.niosek ten zatwierdziły 
i w bud.źecte r-0cznym :pewn-a 
sumkę pi.erui.ędzy na utrzyma­
nie tej po4:rzebnej itiustytucji 
przeznaczy./.y. A więc zapo­
czątlw wa'Thy jtuż jelS't Ogród 
Zo.Q.ZOgiczmy w Lodzi!". 

Tyle p:roif. Smole1il!'ka. 
Znaczna, część z;UJierz.ąt 
eks.pimowain.yich na wy-

stawie p.ozo•S1ta.za w Par<ku 
źródltsika, a m. in. brunatny 
niedźwiedź - sipra.wca. tragicz 
n.ego wypadlk:u ois•lwLpowan.ia 
nrieoo-trożnego chłopca ta­
nia i damAeol z<hku.pione w 
Wa'1"s21awie, l;i;sy, boriswk, :Pta­
ki krajowe i't!d. W 1935 r. w 
tymże Pa'T'leu źródlLs!ka wy­
budowan-0 trwale pornieisz­
cze rvia dla ziviell'zq,t i taJk juź 

zoS'taŁo, a.ż do wybuchu woj-
ny. J. POTĘGA 

Jubilatom - sto lat! 
Mariannie i Michałowi ow­

czarkom - mieszkańcom Ło· 
dzi - przyznano medale „Za 
długoletnie pożycie malżeń-! 
skie". Wręczenie odznaczeń 
odbqdzie się .iutro w USC 
Dzielnicy Górna. 

Jubilatom życzymy: „St-0 
lat!" 

~PDCDDlll 
Dziś w Łodzi zachmurzenie,_ 

niewielkie, w nocy możliwe~ 
przygruntowe przymrozki. W 
ciągu dnia temperatura ma­
ksymalna ok. 19 st. C. Wiatry~ 
słabe, chwilami umiarkowane f 
o kierunkach zmiennych z~ 
przewagą północnych. 

Jutro zachmurzenie niewiel-

:t;~:Y::•:ko::n::~ !' 
Zabawa „na 102" 
Godzina 10. Siąpi deszcz 1 

Na ulicy przenikliwe zimno: 
Około 15 osób czeka na przy 
stauku autobusowym (na ul. 
Piotrkowskiej w pobliżu Tu· 
wima). Wóz nad.jechał. Wy­
siadło z niego kilkunastu pa­
sażerów. Przednie wejście nie 
zosta1o jednak otworzone, by 
wpuścić do środka czekają­
cych na przystanku. 
Udało nam się wskoczyć do 

autobusu. Liczymy pasaże­

rów - jest ich trzydziestu 
czterech. Miody pracownik 
MPK w mundurze stoi przy 
wejściu rozweselony. To on 
zadysponował, żeby pasaże• 
rów nie przyjmować. 

Rierowca dopiero na inter­
wencję milicjanta podał swój 
numer służbowy - 4173. Przed 
tem odpowiedział: „Pisz nan 

numer samochodu!". I 
Młodzieniec w mundurze 

MPK wysiadł na przystanku 
za ul. Jaracza. Ubawił się 
„na 102" - a może n.ie wpusz 
czał pasażerów, ponieważ 

chciał wygodnie jechać? 
Sądzimy, że dyrekeja MPK 

wyjaśni niektórym pracowni· 
kom, komu i po co służą au· 
tobusy. (wit) 

Młodzi fryzjerzy 
jadą do Lipska 

W Lipsku odbędzie się w 
połowie października konkurs 
młodych fryzjerów NRD. Or­
ganizatorzy tej imprezy za­
prosili swoi::h kolegów po 
grzebieniu z Budapesztu I Ło 
dz!. Ekipa 16dzka, licząca kil 
ka osób, fryzJerów damskich 
i mę~kich, przygotowuje się 
obecnie do występów w LlP­
ku. (k) 

~~Mlnrą: 
zoo 
j~l 
ł 

- Czy te wa·sze dzj;~ 
2'Wierzęta są p-rzeZ1UlJC.zx>ne 
W)Jllącznie do oglĄdani.a? '.'---------------
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RED.: Ponieważ liczba n!DYNI ŻYWICIELE 
RODZIN 

CZYTELNIK: Siostrze mo• 
jej wymówiono pracę. Ma 
ona na swoim wyłącznym U• 
trzymaniu dwoje dzieci. Czy 
zakład ma prttwo zwalniać je 
dynego tywlciela rodziny? 

RED.: z jedynym żywicie­
lem rodziny, a zwłaszcza z 
samotną kobietą obarczoną 
dziećmi, zakład może rozwią­
zać umowę tylko wtedy, gdy 
zachodzi udokumentowane na 
ruszenie dyscypliny pracy lub 
inne powaźne wykroczenie, 
albo wtedy, gdy przeprowa­
dza się modernizację lub re­
organizację zakładu pracy i 
nie ma możliwości przesunię­
cia pracownika na Inne sta­
nowisko odpowiadające jego 
kwalifikacjom (pkt. 1 i 4 pi­
sma okólnego nr 47 prezesa 

<[TUJO~ 
ODPOWIADA: 

miejsc w przedszkolach pań­
stwowych jest niewystarcza­
jąca, Tow. Przyjaciół Dzieci, 
przy współpracy władz oświa 
towych. chcąc pomóc rodzi-

. com w wychowaniu dzieci i 
w opiece nad nimi, organi­
zuje tzw. przedszlrnla społecz 
ne. ROdzice pokrywają w 
nich koszt utrzymania dziec­
ka l opieki. Dziecko pani zo 
stało zakwalifikowane do 
przedszkola społecznego. Wi­
docznie wszystkie miejsca w 
przedszkolu państwowym zo­
stały zajęte przez dzieci, w 
których rodzi.nach dochód „na 
głowę" jest mniejszy niż w 
rodzinie pani. Pierwszeństwo 
w korzystaniu z przedszkoli 
państwowych mają dzieci ro­
dziców w gorszych warun­
kach bytowych. (hb) 

Rady Ministrów z 19.IV. 1960 
roku w sprawie jedynych ży 
wicieli rodzin - Monitor Pol 
ski nr 36, poz. 180). (hb) 

PRZEDSZKOLA SPOŁECZNE 
CZYT.: Dziecko moje cho• 

dzi pierwszy rok do przed• 
szkola. średni dochód na 
członka rodziny wynosi po• 
nad 1.200 zł. Jaka powinna 
być- odpłatnosć miesięczna? 
w przedszkolu zażądano ode 
mnie ok. 350 zł odpłatności. 
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REWIDENTA z kilkuletnią praktyką zatru-

TOWARZYSTWO NAUKOWE dni WP „Arged" w Lodzi, ul. Czackiego 16, 
ORGANIZACJI 1 KIEROWNICTWA tel. 401·40, w. 10. 4493/k 

ODDZIAL W LODZI 
Olf'ganizuje w roku szkolnym 1964/65 

ROCZNY STACJONARNY KURS 
ORGANIZACJI DLA SEKRETAREK 
i ROCZNY ZAOCZNY KURS 
ORGANIZACJI DLA SEKRETAREK. 

Zgłoszenia przyjmuje i srz;czegól<YWY<:h 
informacji udziela Ośrl!.dek ~zko!e1111.a. 
rNOlK - Oddział w Lodz.i, ul. S1enk1ew:t­
CQIB 3/5, pokój 330, tel. 285-30, wewn. 329. 

Ili PRA~OWNICY POSZUKIWANiJII 
2 INŻ. WYKONCZALNIKÓW na l'.ta!1owis~u 
dyspozytora i kolorysty oraz techmkow wło­
kicnników na stanowiskach mistrzó"." tkac­
kich i mistrza przędzalni· odpadkoweJ :- za­
trudnią Zakłady Przemysłu Bawełmane~o 
im. F. Dzierżyńskiego „Eskim~"· Zgłoszenia 
przyjmuje dział kadr i szkolema zawodowe­
go, ul. Piotrkowska 293/295. w godz. 7,30-
15,30. 4463/k 

KIEROWCÓW samochodowych z I i II ka­
tegorią prawa jazdy. z tere_nu mia~ta Lodzi 
i Zgierza - przyjmJe W0Jewódzk1e Przed­
siębiorstwo PKS m Oddział w Lodzi, ul. 
Gibalskiego 2/4. 4536/k 

ST. INSTRUKTORA księgowości z wyksztal­
ceniem wyższym lub średnim i praktyką--:­
zatrudni zaraz Centrala Handlu Artykulanu 
Papierniczymi i Sportowymi. Lódź, ul. Więc­
kowskiego 33, pokój 101. 4462/k 

PRACOWNIKA do obliczeń logarytmicznych 
ze znajomością kreślarstwa, najchętniej stu­
denta na urlopie dziekańskim - zatrudni 
natychmiast Zakład Fizjologii PAN w Lo­
dzi, uL Przędzalniana '72. Zgłoszenia w godz. 
11-12. 4593/k 

INŻYNIERA MECHANIKA na stanowisku 
głównego technologa, technika - elektryka na 
stti.nowisku nauczyciela zawodu i tokarza -
iatrudni Zasadnicza Szkoła Elektryczna, 
Lódź. ni. Kilińskiego 109. Zgłaszać się w 
godz. 8-15. 4495/k 
ELEKTRYKÓW. telemontera, ślusarzy, spa­
waczy, tokarzy na obróbkę mechaniczną, ro­
botników niewykwalifikowanych - zatrud­
nią Zakłady Włókien Sztucznych „Anilana" 
w Lodzi. ul. Armii Czerwonej 89. Warunki 
pracy i płacy do omówienia w dziale szko­
lenia zawodowego i kadr, tel. 398-20, wewn. 
202. 4554/k 
KOMENDANTA STRAŻY p.-p1>żarowej za­
trudnią Zakłady Przemysłu Dziewiarskiego 
im. T. Duracza. Zgłoszenia przyjmuje dział 
kadr, Udź, ul. Nowotki 65, w godz. 8-16. 

PALACZA centralnego ogrzewania zatrudni 
zaraz Lódzkie Przedsiębiorstwo Budownictwa 
Uprzemysłowionego w Lodzi, ul. Urzędni­
cza 45. 4620/k 

INŻYNIERÓW i TECHNIKÓW GEODETÓW 
zatrudni zaraz Miejskie Przedsiębiorstwo 
Geodezyjne w Lodzi, ul. Piotrkowska 17, 
front I piętro. Wynagrodzenie akordowe. 
Możliwość udzielenia pomocy materialnej w 
zakresie uzyskania mieszkań spółdzielczych. 
Podania z życiorysem należy składać u kie­
rownika działu techn.-ek:onomicznego. 

INŻYNIERA ELEKTRYKA na stanowisku 
kierownika grupy robót elektrycznych, inży­
niera mechanika na stanowisku kierownika 
zakładu ślusarskiego, kierownika działu pla­
nowania, zatrudnienia i organizacji, kierow­
nika działu administracyjno-inwestycyjnego, 
rewidenta ze znajomością zagadnień budo­
wlanych - zatrudni Przedsiębiorstwo Re­
montowo - Budowlane. Wymagane wykształ­
cenie wyższe. Wynagrodzenie w /g układu 
zbiorowego w budownictwie. Oferty kiero­
wać pod „4534". Biuro Ogłoszeń, ul. Piotr­
kowska 96. 4534/k 

MAGISTRÓW EKONOMII z praktyką w re­
sorcie przemysłu lekkiego przyjmie do prac 
naukowo - badawczych Centralne Laborato­
rium Przemysłu Lniarskiego w Żyrardowie, 
Oddział w Lodzi. Podania wraz z życiorysa­
mi należy składać w zespole d/s wdrażania 
postępu ekonomicznego CLPL w Lodzi, ~I. 
Sienkiewicza 9, pokój 2, w godz. 7,30-15,30. 
(budynek Zjednoczenia Przemysłu Lniarskie­
go). 4490/k 

12 SPAWACZY, spawacza acytylenowego, 
14 ślusarzy" piaskarza, 3 tokarzy, pracowni­
ka obsługi piły - zatrudni Fabryka Maszyn 
i Urządzeń Przemysłu Spożywczego, ul. Po­
jezierska 97. Zgłoszenia przyjmu:te dział 
kadr, w godz. 7-15. 4596/k 

INŻYNiERA robót wod.-kan., inżyniera me­
chanika lub techników z długoletnią prak­
tyką na stanowiskach kierowniczych oraz 
inspektora technicznego, techn. wod. - kan .• 
st. rewidenta księgowego, montera mechani­
ka na silniki wysokoprężne, spawacza, 40 
kopaczy - zatrudni natychmiast Miejskie 
Przedsiębiorstwo Robót Wodociągowo - Kana­
lizacyjnych nr 2 w Lodzi, ul. Przybyszew­
skiego 211, barak 10. Wynagrodzenie wg u­
kładu zbiorowego pracy w budownictwie. 
Zgłoszenia przyjmuje komórka kadr, pokój 
16. 4589/k 
1'ECHNIKA BUDOWLANEGO w dziale wy­
konawstwa - zatrudni natychmiast Politech­
nika Lódzka. Zgłoszenia przyjmuje grupa 
remontowo-budowlana PL Lódź, ul. Żerom­
skiego 116, w godz. 8-15, tel. 408-84. Wyna­
grodzenie do omówienia na miejscu. 

ROBOTNIKÓW budowlanych, murarzy - tyn­
karzy, betoniarzy - zatrudni zaraz Łódzkie 
Przedsiębiorstwo Budownictwa Miejskiego 
nr 1 Lódź, ul. Piotrkowska 55. prawa ofi­
cyna, II p., pokój 205. 4552/k 

WYKWALIFIKOWANEGO DRAPACZA do 
dzianin i tkanin, wykwalifikowanego farbia­
rza do obsługi barwiarek mechanicznych 
oraz robotnika podwórzowego zatrudni na­
tychmiast Spółdzielnia Pracy Farbiarsko­
Drukarskiej im. 22 Lipca w Lodzi, ul. U­
rzędnicza 36. 4532/k 

----------- STUDENT (obcokrajo-
LOKALE wiec) poszukuje pokoju 

-----------1sublokatorskiego z wygo 
POKOJU sublokatorskie- darni w śródmieściu. 0-
go poszukuje pilnie mal ferty „.14748" Biuro Og!o 
żeństwo na rok. Oferty szeń P10trkowska 96 
„14453" Biuro Ogłoszeń, ----------­
Piotrkowska 96 WROCŁAW - trzy poko 
GARAżz-centrainym o- je, kuc~ni.i_i kwaterm:ik.o 
g1zcwaniem przy RADIO we zamienię na mniei­
STACJI odstąpię. Tele- sze kwaterunkowe w Ło 

UW AGA, HANDLOWCY Z TERENU M. LODZI I WOJEWÓDZTW Al 

w związku z rozpoczynającym się sezonem jesienno-zimowym 
WOJEWÓDZKA HURTOWNIA TEKSTYLNA W LODZI 

ORGANIZUJE 

w dniach 21 - 30 września 1964 r. 
dla wszystkich przedsiębiorstw 

SEZONOWĄ GIEŁDĘ TOWAROWĄ 
Przedmiotem sprzedaży będą tkaniny wełniane 

w szerokim asortymencie wzorów i kolorów 
Giełda odbywać się będzie w LODZI. przy ul. WRÓBLEWSKIEG? 3/5 

oraz w PIOTRKOWIE TRYB. przy ul. FABRYCZNEJ 3. w godzmach 
od 10 do 14, w sobotę do godz. 12. 

Zapraszamy do masowego udziału w GIELDZIE 
ŻYCZYMY POMYSLNYCH ZAKUPÓW! 

460?-"R' 

STUDENT poszukuj<= po 1„'lRABANT•Combi" stan FERMA „Chinchilla" - S~KOŁA . Cyr_ulskiego 
k o ju sublokatorskJEgo. _,

1 

iclealny sprzedam. Tel. Grywałd, powiat Nowy Łcdź, Kilińskiego 46, tel. 
Oferty „14404" Bwro O- 260-82 14423 g Targ udziela pisemnych 335-42 wyucza najnow-
gloszeń Piotrkowska 96 J informacji . o hodowli sz~ch _tańców. Zapisy co-

PRACA s zynszyli 4631 k dziennie 14608 g KOBIETĘ samotną, pra- , :'I/OWOCZESNY krój darn 
cującą przyjmę na m1e- 1 lłABKA. Dzieci szkolne ski dziecięcy opanujesz szkanie. Łódź, Piotrkow- GOSPOSIA na state ub 1 przedszkolaki calorocz · ·j 

1----------------
ska 112 m. 4, II piętro dochodząca potrzebna. - , 1 b 1 ' d >zybko pod gw~ranc ą, 

Piotrkowska 24~ m. 21, n , e u 0 <r~sowo po wynalazkiem m1strzynl 
front, III p. 14338 g całkowitą opiekę przyj- Mechlióskiej. Nawrot 32 

muje Zofia Augustyńska, . 
Rabka ul. Orkana 22 NlEMIECKIEGO, eng1el: 

SPRZED AZ 
LEKARSKIE ' sk1ego nauczam nowoczes 

WSPOLNIKA do zakładu nie szybko, tanio. Tele­
WOZKJ dziecii:ce, nowe Dr NITECKI specjalista stolarskiego przyjmę. - fon 316-79 
~::~~· t11~~~~i:i ló~~~; chorób skórnych, wene- ~fertyń ·~~5~4~ Bi~~o 9~- llllllllłlllllllllllllllllllllOllllllllll 
ka dzi~cięce, ży~andole, ry~znych 16-l8, Kiliń- e; osze 10 r ows studium Języków 
kinkiety. lampy podłogo skiego 82 13635 g NAUKA Obcych zw. Nauczy-
we, nowoczesne szyny do Dr SIENKO specjalista cielstwa Polskiego w 
firanek, lustra łazienko- chorób skórnych, wene- . ; Łodzi przyjmuje za-
we _ poleca Jarewicz, rycznych, 16-18, Kiliń- S:URSY . mechanikow ra- pisy do zespołów: ję-
Łódź Obrońców Stalin- skiego 13Z 14342 g diotelew1zyjnych I, Il zyka rosyjskiego, an-
grad{i 37 a 13745 g Dr KUDREWICZ - spe- stopnia przysposabi~jące gielskiego, nlemlec-

SAMOCHODY­
MOTOCYKLE 

. r t h 'b wenerycz do zawodu organizuje kiego i francuskiego ~J;c~~ a ;kz~~ych 8-10, T_KWP: Zapisy ~odz:en· różnych stopni za-
14-16 r 22 Lipca 4 nie procz czwartk w so równo dla dorosłych 

u ica bót godz. 17-19 w Tech- jak i młodzieży. ln-
KOROŃSKA Henryka, le- nikum Energetycznym, formacja: Piotrkow­
karz ginekolog, przyj- ul. Skrzywana Il 4256 k ska 137, parter, po-

„MERCEDES" V-170 w muje poniedziałki, czwart kój nr 1, tel. 330-77 
dobrym stanie sprzedam. ki 17-18. Zielona 16 RANNE I wieczorowe w godz. 

17
_1

9 
co-

ł"ódź,_ Orkana . 1 (boczna Dr ZIOMKOWSKI spe· k~rsy k~oju, szycia i mo dziennie prócz sobót 
Sląskiej, Cho3ny) godz. cjalista chorób wenerycz cJ~lowa':13 I, II, ~Il stop i niedziel. 
17-21 l4384 g nych skórnych 16-19 ni~ T_KWP. Zap1Sy co- 14123 g • 

. • • dziennie godz. 9-15, ul. ;..;.i 
„OPEL-Super" kabriolet Piotrkows~a 59• 13492 g Tuwima 15 4215 k lllflllllłllłlll!llllllllllllłlllłlllll111 
do remontu, sprzedam Dr Jadwiga ANFORO· 
lub zamienię na moto- WICZ weneryczne, skór­
cykl oraz „Jawę" 1751 n~ 15.30-18.30, Próch­
sprzedam. Tel. 278-30 od nika 8 13625 g 
godz. 8 do 18 14438 g Dr MARKIEWICZ specja 

lista chorób skórnych I 
wenerycznych. Piotrkow-

__ z A P I S l"=::J 

.

• 9ka 109-6 13527 g 

11 ROŻNE 

GARBO W ANIE, farbowa­
nie skór futrzanych. 
Łódt, ul. Kopcińskiego 
33. 13817 g 

SEKRETARIAT STUDIUM JĘZYKOW OB­
CYCH TWP, ul. Piotrkowska 68 i 115, tel. 
315-00 o g ł as z a zapisy dorosłych i mło­
dzieży, w godz. 11-13 i 17-19 na k:ursy 
początkowe, zaawansowane l konwersacyj­
ne: angielskiego, niemieckiego, francuskiego, 
rosyjskiego, włoskiego i hiszpańskiego. NIE WARTO. 

RYZYKOWAC 
Lepiej ubezpieczyć 

ruchomości 
domowe od: 

ognia, kradzieży z 
włamaniem, rabun· 
ku, szkód wodocią 
gowych a siebie od 
odpowiedzialności cy 
wilnej. Składka ro• 
czna łącznie wyno­
si 2 zł od każdego 
tysiąca złotych su• 
my ubezpieczenia. 

Tel. 455 -10 w. 40 

U W AG A, WYSOKIE COTYGODNIOWE WYGRANE 
PIENIĘŻNE 

• GŁOWNA WYGRANA 
8 PIĄTKA PREMIOWANA 

oraz DODATKOWE NAGRODY 

L o D ó 

100.000 zł 
20.000 zł 

w POSTACI 

E K 
CZEKAJĄ NA UCZESTNIKÓW GRY 

1,KUKULECZKA11 

ZAPRASZAMY DO GRY - ŻYCZYMY SZCZĘSCIA. 
fon 377-59 14429 g dzi. Tel. 423-87 (Łódź) 

111111111111111111111n111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111mn1111111111111111111111111111111111111m111111111111111111111111m11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111u1111111111111111111111111111111111111 
WAŻNE TELEFONY OSRODEK PROPAGAN- ZOO (ul. Konstantynow- ma) od lat 16 (poi.) DYŻURY SZPITALI dziecięca: Szpital im. 

. 4697/k 
., ________________________________ _ 

DY SZTUKI (park Sien ska 6-10) czynne od ~'O.!J'dz1,'{ł.lfl~&IE7JV.! dod. „Dzieci z rampy" Szpital im. dr R. Wolf ~oonrczaka, ul. Armii Czer Pogot. Milicyjne O'I kiewicza). Wystawa z . godz. 9-19. I , (poi.) godz. 10, 12, H, ni. Łagiewnicka 
34

_
36 

_ N <;j 15 •. 
Pogot. Ratunkowe 09 Poduszko. Czynna od CYRK (Pl. Niepodległoś- 16, 18, 20 r.rzyjmuje chore 

1 
rodzą Ch1rurg~a szczęJ$,owo• Straż Poiarna 08 10-13 i od 15-18. ci) godz. 19. SOJUSZ (PłatowcoVI'.~ 6) ce z dzielnicy Bałuty; z twarzowa. Szp. Im, Bar-

Kom. MO ID. Łodzi 292•22 SALON FOTOGRAFIKI - „żona dla AustrahJCZY dzielnicy Widzew z Re- hck1ego, ul. Kopclńskie-fnform. kolefowa 581-11 (Struga 2). Wystawa fo K 1 N A ka" (panorama) od lat joaowej Poradni K" go 22. 
Inform. telefoniczna 03 tografiki Zofii Nasie- POLONIA _ „Prawo i 12 (po,I,.) dod. „Powrót ul'. Zbocze 

18 
ora;; 

2 
Toksykol~g!a: I Centr. 

rowskiej „Twarze". - pięść" od lat 16 (poi.) od lat 12 (USA) dod. norama) od lat 16 statku (poi.) godz. 17, dzielnicy Sródmieście z Szpital Klm_iczny WAM, 
1'EATRY Czynna od 13-18. dod. „Różne barwy To „Opowieść o Zamku Wa (radz.) dod. „Zmierzch 19.15 Rejonowej Poradni K" uJ. Żeromskiego 113. 

TEATR 7,15 (Traugutta I) IIALA SPORTOWA (Wor runla" (poi.) godz. 10, ~elslkim" (poi.) godz. Goldstr~mu" (poi.) g. ST?KJ (7,'.bocze). ,_.B':'~: ul. Nowotki 60. " Nocna . pomoc lekarska 
g. 19.15 „Porwanie Sa- cella. 21) '."'Ystawa ry- 12.30, 15, 17.30, 20 ' 2.30, 15, 17.30, 20 16, 18, O cia, dz1adkow1e ' Ja Szpital im. dr M. Ma· przyj_muie zgłoszenia te­
binek" sunkow dz.iec1 zw. zaw: \VISŁA _ „Topór z DKM <Nawrot nr 27) ~~~~~) G.~:a~~:A z~~~; od lat 1~ (radz.) do~; durowicza, ul. M. For- lefoniczne w godz. 19 

TEATR ARLEKIN (Wól- Prac. Panstwowych 1 wandsbeck" od lat 16 „Sprytny Piotr" (butg.) „W klubie na Woli . nalskiej 
37 

_ z dziel- do 5 na nr tel. 444·44. czańska 5) g. 17.30 „o. Społecznych. Czy·nna od (NRD) dod. „Ludzie Ii od lat 9 godz. 16, 18, 20 ~.~zl:~os!~.\N~:~l.)do~: (poi.! godz. 16, ~~· „SpoJ nicy Polesie; z dzielnicy _Nocna pomoc plelęg-
sob!iwy wujaszek" . godz. 10-17. czą" (poi.) godz. lO, o:gR~~rr!6~?,:-·„~z~~~ IO, 12.30, 15• 17.30_ 20 rzeme z okna (pano Widzew z 

11 
Rejonowej n\arska dl.a m. Łodzl -

TEATR Nowy (Więckow 12.30, 15; 17.30, 20 k „ Z . MUZA (Pabianicka 173) rama) od. lat 16 (czes.) Poradni „K", ul. Szpl- A . Koścmszkl 48, tel. skie~o 15) g. 19.15 ,,w1· MUZEA WOLNOSC - „Foto-Ha- ry pory ro u • " arum dod. „Dziwny przypa- l~lna 6 oraz z dzielnicy 324-09 od godz. 19 do 4. opadną liście" godz. „Giuseppe w Warsza- dek" (poi) godz 20 $ ó . ś OD ZYTY cek 1 Wacek'" tl>IUZEUM mSTORIJ RU- ber" od lat 16 (węg . ) 10 11 12 13 14 15 wie" (panorama) od lat S YLOW ..:_ STUDYJNE r dmie cle z Rejonowej C MAŁA SALA (Zachodnia CHU REWOLUCYJNEGO ~0odz. IO, 
12

·
30

• 
15

• 
17

·
30

• 16'. 17.' 18. '19, '20. 21 ' g (poi.) dod. „Rzecz ~Kilińskiego 
123

) „Praw ~i~~~~~glo „3~"· ul. Kop- „Co warto wiedzieć o 
93) godz. 20 „Całe ży· w-;:i~':.n~a .~~i::,~s;~4-:;2 WŁOKNIARZ _ „Słod· E~e~~~~~YK (Al. Poli- niepospolita" (pol.) g. da" od lat 18 (franc.) 

1 
Klinika ·Poł.·Gin. AM ~~!!':g!;,~~n:,dc~~~b~n~~ Ti~;R PINOKIO (Ko- ta władzy ludowej" - kie życie" od lat 18 trojańska" 17/wł.) „:a_oj~ o::~5'(ui.8'T~~;X;na nr 34) s.f{!/ii~· 15(L17·30• ~ 

7
_
9

) ul. Curie~Sk~odowskiej 15 dzinie 18 w sali MPK w 
t>ernika 16) gOdz. 17.30 czynne godz. 11-19.30 (wł.) godz. 9, 

12
·
33

• 16• 12 g dz 17 19 30 Katastrofa" (węg) od ~ umum .Y - z dzielnicy Górna, Łcdzi, ul. Wierzbowa 49. „Miś Rymcimci" MUZEUM . WŁOIUENNI- z!9c3ii:ĘTA _ „Czas roz- GDYN~A • (Tu;.,,im~ nr 2) i;t 16 godz. 16, is: 20 i~~~~ia(m~':.:~~el~~~a" „~~ ~2 ~zltnicy j Wid~ew drJ „X Międzynarodowy 
TEATR POWSZECHNY CTWA (P.10trkowsl<a 282) prawy" od lat 16 (ang.) ,,Przeminęło z wiatrem" PIONIER (Francisz~ań_ska helska Staró.wka" ·(poi.) K" e 1on~w~\ 1 

ira Kongres Exlibrisu w re 
(Obr. Stalingradu 21) Ws ystawy. „_Tkanina pol dod. ,,życie zaczyna od lat 14 (USA) godz. 31) „Sławne m1łosci" godz. 17.15, !9.30 :; d ':1 i . zpi S n!'d . 0._r~~ lacjach l opiniach ł6dz 
godz. 19.15 „Piosenka ka w zb rrach mu IO, 14, 18 (panorama) od lat 16 . . - zie n~cy „ ro m>esci kich uczestników" - kon Prawdę ci powie" zeum", „Z ~ziejów wtÓ się wcześniej" (poi.) g. flALKA (Krawiecka 3-5) (franc.) godz. 10, 12.30, TAT~Y (Sienloew,i,cza 40) ~ poradm „K ut Piotr- ferencja o g. 18.30 w Io 

OPERETKA (ul. Północ- kiennictwa łódzkiego" lO, 
12

·
30

· 
15

• 
17

·
30

• ,
20 

Wojna trojańska" od 15 17.30 20 „Dzielny rycerz " Za- kowska 107 i Pwtrkow- lrnlu Miejskiej Biblioteki na 51 ) Ul 
· STYLOWY - LETNIE - i" t 12 ( ł) d d F. ' ' bawa". nRotnek ł An- .slra 269. Pub!·~ ej (Gd ńsk 

102
) g. l9 " aJu czynne godz. lO-I

7
• Ostatni cowboy" od a w · .. 0 

• " ,. POKÓJ (Kazimierza 6) ka" godz 15 16 Wy Chirurgia Południe i~~n a a • księcia Józefa" MUZEUM SZTUKJ (Więc i~t 12 (USA) dod . g!arz na orb1c1e" (radz.) „Przeżyjmy to jeszcze rok na . Vc'; ~d" lat Szpital Im. dr Pirogowa, „Grzyby prawdziwe -
TF:ATR JARACZA (J"ara- kowskiego 36). Wysta- „Pierwsza wystartowa- Łfi~dz. ('l~:~~;,u~:.;. 2~~15 

18
) raz" od lat 9 (pol.) g. 16 (jugosł.) dod. „Do- ul. Wólczańska 195. grzyby trujące" - pre-

c;;a 
27

> g. 19 „Ania z "';a „Rola s~tuk!, w ży- ła" (poi.) g. i9.45 (kl- . 0 
• 16. 18, 20 kąd idziecie" (poi.) g. Chirurgia Północ - Szpi lekcja 0 godz. 18 w lo-Z1elonego Wzgórza" ciu człowieka oraz no czynne tylko w dni u<?'!!seppe w Warsza- POLESIE (Fornalskiej a7) 

17
, 

19
_
15 

tal im. Sterlinga, ul. kalu ZŁ LK (A. Struga 
WY „Historia stylów" czyn- pogodne) wie (pol.) od lat 9 g. „Yokmok" (poi.) godz. Sterlinga 

1
_
3

_ 1). 
STAWY ne W godz. 11-19 1."ATRY·LETNIE „Na-

15
• l7.3o, 20 17, 19 DYŻURY APTEK Laryngologia: Szp. Im. ROżNE 

RIURO WYSTAW ARTY-j'VIUZEUM ARC~EOLOGI- gie ostrze" od lat 16 MEWA (R_7.gowska n; _9~) POPULAlłNE (Ogrodowa dr Pirogowa, ul. Wól-1 Uroczysty wiecz6r o 
STYCZNYCH (Piotrkow CZNE i ETN0G!ł".1Fl- (ang.) godz. 19.30 (kino ,.Dwa piętra szczęsc1a 18) „Przemytnik z Pie Piotrkowska 165, Naru- czańska 195. godz. 18 w lokalu Klu-
ska 102). Wystawa ma- CZNE (Pl. Wolnosci 14) czynne tylko w dni po- (węg.) od lat 16, g. montu" (franc.) od lat t:;wicza 6, Cieszkowskie· Okulistyka: Szpital Im. bu ZBoWiD w Łodzi larst~a I grafiki lu- czynne w godz. 10-16. godne) 16, 18, 20 10, godz. 16, 18, 20 go 5, Gdańska 90, Lima- dr Jonschera, ul. Mll!o- (Piotrkowska 211). Udział 
belskiego okręgu ZPAP * * * ADRIA (Piotrkowska 150) 1 MAJA (Killńskiego 178) ROMA (Rzgowska 84) nowskiego 80, Sporna 33, nowa 14. w nim wezmą artyści 
-ti;;JE.lllla 1:14-.JJl-dQ .a., AAr w.uy~n.l),~~~łl!<h~J;- ..na_ ,p~erm• a.lł..Ą~!oW.~---!l{l~! . (~ -~g!!:Diag;'' ~Q.:f!!.~ f-rzy~szewskiegą- 41,, Chiru.rgia i laryngologia scen łódzkich. 
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Na lorze 
i w wyścigach szosowych 
startować będą Polacy 
w Tokio 

75 najlepszych motocyklistów Po Iski Dziś Sparlak - ŁKS 
zobaczymy w Łodzi w walce o Złoty Kask 

Definitywnie ustalono już ko­
larską reprezen.tację Polski na 
Olimpiadę w Tokio. W wyścigu 
na 1 km startować będzie W. La 
tacha, na 4.000 m Józefowicz i 
na 200 m Zając. 

Tegoroczny wyścig m1>tocJ'· I przez P1>lsk.i Związek l\llol-O'r1>­
kl1>wy o Złoty Kask „Dzienni- wy będzie sprawdzianem for­

ka. Lódzkiego" orgaillJizowany mv nie tylko za.wodników, ale 
i ich maszyn. Do wy§cigu 
przygotowują się od dlużS"i;ego 

Legia -Admira 1·.0 eza.su reprezeuta.eje wytwórni 

W rewanżowym, eliminacyj­

nym meczu piłkarskim Pucha­

ru Zwycięzców Pucharów, Le· 

gia Warszawa pokonała Admi­

rę Wiedeń l:O (1:0). 

maszyn mll'tocyklO<Wyeh. Zar-
kład·om produkującym moto­
cykle udział ich reprezentantów 
w wyścdgaoh daje wiele waż­

nych spostrzeżeń. Nie trzeba 
chyba dodawać, że za.intereso­
wa.nie niedzielnym wyścigiem 

Na szosie Kudra zgłoszony zo 
ml do wyścigu indywidualne­
go na 180 km. Drużyna nasza 
na 100 km startować będzie w 
składzie: R. Zieliński, Magiera, 
Beker i Blawdzin. 

Rozpatruje się możliwości, aby 
kolarze nasi wzięli również u­
dział w wyścigu drużynowym 

na torze zwlaszc:za, że wysłany 

już został sprzęt i że wyścig dru 
żynowy na torze odbędzie się w 
kilka dni po wyścigu szosowym. 
Na miejscu w Tokio kierowni­
ctwo ekipy kolarskiej, z preze­
sem PZKol. red, Strzeleckim i 
trenerem Wandorem na czele, po 
weźmie ostateczną decyzję co do 
startu i składu naszej drużyny I 
torowej. 

Strzelcem zwycięskiej bramki wzrasta z każdym dnieni. 

był Brychczy w 12 min. 

Dzięki temu zwycięstwu i suk 

cesowi w pierwszym meczu w 

Wiedniu (3:1) Legia zakwalifi· 

kowała się do drugiej rundy 

pucharowej. Przeciwnika piłka­

rzy stolec2'nych poznamy dopie 

ro 15 października, bowiem w 

dniu tym w Brukseli odbędzie 

się losowanie drugiej rundy. 

Orgaml7Jatorzy p<>Stara.Ii się o 
160 w0irków napemfo111ych ku­
rzem bawetnia.nym. Wocki te 
za.bezpieczać będą wiraże przy 
ul. Smutnej i Zródłowej ora.z 
miejsca w punktach Jlliebezpie­
c.znych dla 7J3iVl'<>dników. Dzię­

ki MPK otrzymaaio dos:ta.tooz­
ną ifość pl1>tków do zabezpie­
crooniia. trasy i wejść na trasę. 

Pięl<ny sukces Robina 
Do wyścigu zgtosiło się do­

tyohw..ais 75 zawodników. Od 
ooboty sekretariat wyścigu pra. 
c!>Wa.ć będzie w lok!alu przy ul. 
Nowotk:i 107. 

Decydujący o wyjeździe do To zajmując pierwsze miejsce i tym 
kio pojedynek między W. Lato- samym zdobywając szarfę mi­
chą a Wacheckim odbył się o- strzowską. Rubin uzyskał czas 
statnio na torze w Radomiu. 1.18,8. Drugie miejsce zajął Bo­
Lepszym kolarzem okazał się i Jonek z Widzewa - 1.20,1, a 
tym razem zawodnik Społem. La trzeci był Kupczak II z Cracovii 
tocha w wyścigu na I.OOO m u-1- ·i.20,3. 

TKKP Śródmieście 
wznowił naukę pływania 

zyska! czas 1.11,2, podczas gdy W wyścigu tam.demów para 
Wachecki miał - 1.13,8. Tak Gwardii Tlokiński - Rubin zdo­
:Więc na torze w Tokio w wyś- była mistrzostwo Polski junio­
cigu na !.OOO m Polskę reprezen rów, a w wyścigu seniorów 
łować będzie Wacław Latocha. pierwsze miejsce zajęli kolarze 

W wyścigu juniorów na I.OOO .z Ogniwa Szczecin Zając - Szy 
in o mistrzostwo Polski piękny mański. Wicemistrzami zostali 
sukces odniósł Rubj,p. z Gwardii, Szałapski i Miziołek z Gwardii. 

Ognisko Sródmieście TKKF 
uruchomiło 21 września naukę 

pływania w basenie III LO, ul. 
Sienkiewicza 46. Zajęcia odby­
wają się w poniedziałki każ­

dego tygodnia, w godzinach 
20.30-21.30. 
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Ra.d.io i te.le.wizja. 
CZWARTEK, 24 WRZESNIA 

PROGRAM I 

8.00 Wiad. 8.05 Muzyka i aktual 
Ilości. 8.30 Piosenka dnia. 8.50 
Pogadanka filozoficzna. 9.00 Słu 
chowisko pt. „Wrześniowe spot­
kanie". 9.20 Muzyka operetkowa. 
10.00 „Julian i Melchior" fel. 
10.10 Publicystyka międzynarodo­

wa. 10.20 Profile muzyczne. U.OO 
Dla klasy X „Promieniści" frag 
ment. 11.30 (Ł) Koncert rozryw­
kowy. 12.05 Wiad. 12.15 „Rolniczy 
kwadrans". 12.45 „Na swojską 
nutę". 13.00 Dla klasy III „Orzą 

;pługi, jedzie kombajn" opow. 
13.20 Koncert estradowy. 14.00 
„Drzewa przeciw nam" fragm. 
14.20 Utwory wiolonczelowe. 14.40 
Muzyka popularna. 15.00 Wiad. 
15.10 PioSC'llki A. Markiewicza. 
15.30 Z życia zw. Radz. 16.00 Gra 
zespół instrumentalny „Ricercar 
64". 16.15 Aud. „Amatorskie ze­
społy przed mikrofonem". 16.35 
„Gdzieś w gromadzie". 17.00 
Wiad. 17,05 „w kraju". 17.25 
„Agnieszka - córka Kolumba" 
odc. 17.45 Antena wynalazców. 
18.00 Koncert. 19.00 G. Faure 
„Shylock" suita. 19.15 „Ze wsi 
i o wsi". 19.40 Spiewy s taropol­
skie. 20.00 Dziennik. 20.26 Wiad. 
sportowe. 20.35 K. Kurpiński -
,,zamek na Czorsztynie" opera. 

21.55 Muz. taneczna. 22.30 Melo­
die rozrywkowe. 23.00 Wiad. 

PROGRAM ll 

9.00 Koncert. 9.50 Publicy-

21.40 Melodie rozrywkowe. 22.10 
Słuch. poetyo·kie. 22.40 Rep. z 
„Wa·rszawskiej Jesieni". 23.30 Gra 
ork. N. Paramor. 23.50 Wiad. 

TELEWIZJA 

styka międzynarodowa. 10.00 Na 11.55 Historia dla klas V pt. 
muzycznej pięciolinii. 10.30 „Pier- „Nad brzegami Nilu". 12.25 Prze 
wsza miłość" fragm. 11.00 Przed rwa. 17.05 Wiadomości dnia. 17.15 

południowy koncert. 11.40 Eko- Program z cyklu: „Wychowanie 
nomiczny problem tygodnia. 11.55 fizyczne" (cz. II). 17.30 „Uniwer­
Chwila muz. 12.05 Wiad. 12.15 Pol sytet szkolny". lfJ.50 ,tSpotkamy 

ska muz. 12.45 Mel. rozrywkowe. się po piątej". 18.00 „Chwila 
13.00 A. Munchheimer: Figle sza- wspbmn'ie!l ·- rok 1954". '18.30 

tana. 13.25 „Regiona1na kronika „Kuźnia olimpijska". 18.50 „Spot 
kultura1Jl1a". 13.45 (Ł) In!. dnia. l<ania z przyrodą" - program 
13.50 (Ł) Akt. łódzkie. 14.10 (Ł) filmowy. 19.20 „Z dziennika lek­
Utwory J. Szeela. 14.35 (Ł) Mu- cyjnego" - program publicyst. 

zyka lu<iowa. 14.45 „Błękitna 19.50 „Dobranoc". 20.00 Warszaw-, 
sztafeta". 15.00 Koncert popołud- ska Jesień - Orl<;iestra Kamera! 
niowy. 15.30 Dla dzieci aud. pt. na Filhar monii Moskiewskiej pod 
„Spiewamy i bawimy się przy kierownictwem B. Barszaja. 20.45 

muzyce". 16.00 Wiad. 16.05 .,Elita Dziennik TV. 21.15 Teatr TV 
władzy" fragm. 17.00 (Ł) „Wypo- Sfinks .. Dama Pikowa" wg Alek 
czywamy przy muzyce". 17.30 sandra Puszkina w przekładzie 

(Łl Akt. łódzkie. 17.50 (Ł) Aud . S. Pollaka. Adaptacja - M. To­
aktualna. 13.05 (Ł) Magazyn dla necki, reżyseria TV - Kanicki. 
wsi. 18.20 (Ł) Spiewa zespól Realizacja - M. Małysz, sceno­
„Sląsk". 18.40 (Ł) „Przed kon- grafia - W. Bielicki, opracowa­
certem w Filharmonii". 18.50 „O nie muzyczne - St. Gerstenkern. 
edukację narodową''. 19.00 Wiad. Wykonawcy: J. Andrzejewska, 
19.05 Muz. i akt. 19.30 Aud. eko- W. Chwiałkowska, U. Modrzyń­

nomiczna. 20.00 Aud. „Sylwetki ,ska, B. Wałkówna, B. Antczak, 
wybitnych solistów". 20.35 Muzy- L. Niemczyk, A. Głoskowski, J. 
ka taneczna. 21.00 Z kraju i ze Mazanek, St. Olczyk, J. Walczak. 
świata. 21.27 Kronika sportowa. 22.25 PKF. 22.35 Wiadomości. 

Bilety wstępu dla mł-0dziieży 

snlrnlnej 3 zł i dla. d<OINl'5tych 
5 zł. 

Widzew szuka 
średniodystansowców 
Sekcja lekkoatletyczna RTS Wi 

dzew tworzy nowe grupy biega 
czek i biegaczy na średnich dy­
stansach. Treningi odbywać się 

będą 3 razy tygodniowo. Grupę 

kobiet prowadzić będzie trener 
Miron Brylski, a grupę męską 
Tadeusz Gorzechowski. 

Do sekcji przyjęci mogą być 
zawodnicy urodzeni w latach 
1945-1949 oraz zawodniczki uro­
dzone w latach 1946-1951. 

o puchar redakcji 
„Dziennika łódzkiego" 
Po takim treningu powinni być 

wnoszeni na pierwsze piętro Pa 
łacu Sportowego, gdzie spożywa 

ją śniadanie - to było pierwsze 
wrażenie, jakie wyniosłem z ob­
serwacji ćwiczeń Spartaka (Mo­
skwa). Moskwiczanie skorzystali 
z parominutowego tuszu i z wił 

czymi apetytami zasiedli przy 
stole. 

Wsiewolod Bobrow trener 
Jeszcze kwadrans temu był bez­
litosny dla swych zawodników, 
ale w chwili, kiedy zasiadł z ni 
mi przy stole, stał się kimś p_o• 
średnim między opiekunem a 
ojcem. 

- Nie da się ukryć - powie­
dział. - Muszę wycisnąć siódme 
poty ze spartakowców. To jest 
wprawdzie jedna z najlepszych 

. . drużyn ZSRR, ale może ona o' 
.w środę 30 .wr:<eśma o ~odz1- siągnąć znacznie lepszy poziom 

nie 17 na sta':'1_10lllle RTS Widzew niż dotąd. Na treningu w Łodzi 
przy ul. Armu Czerwonej nr 80 / 0 to się głównie biję. 
przeprowadzone zostaną zawody . . . • 
eliminacyjne. Dystans dla dziew .- ~. J'.'k1m składzie wystąp1-
cząt _ 300 m, a dla chłopców_ cie dz1s1aJ w meczu z ŁKS? 

aoo m. 
Zapisy przyjmowane będą w 

dniu zawodów od godz. 16.30. Na 
zawody należy przynieść teni­
sówki i kostium sportowy. 

Wszyscy przyjęci do 
rocznym sumiennym 
mogą liczyć na awans 
ki juniorów Łodzi, 

sekcji, po 
tre!tingu, 

do CZOiów 

Przyjęty w roku ubiegłym do 
sekcji Józef Rębacz został ostat· 
nio powołany do kadry narodo­
wej juniorów, a trenujący od 
października ub. r. Kazimierz 
Maranda zdobył tytuły mistrza 
Łodzi juniorów w biegu na prze 
!aj i w biegu na 800 m. 

Do kadry okręgu juniorek w 
biegach średnich powołane zosta 
ły trenujące od grudnia ubiegłe 

go roku zawodniczki Anna Chu­
decka, Urszula Pogoda i Graży­
na Brylska. 

- Bramkarze: Zinger, Procho 
row, Płatow; obrońcy: Makarow, 
I>:itajew, Ispolnow, Blinow, Kob­
ziew, Diakow, l\:uzmin, Riżow; 
napastnicy: B. Majorow, Starszy 
now, E. Majorow , Tomienkow, 
Borysow, Golamin, Jakuszew, Ko 
marow, Jarosławcew, Bułatow, 

Prokofiew. 
W czasie, kiedy kończyliśmy 

rozmowę z Bobrowem, na tafli 
uwijali się hokeiści ŁKS. Ich 
trener mgr Marian Jeżak poin­
formował nas, iż czerwono-biali 
wystąpią dziś w składzie - bram 
karze: Kosy!, Kacperski; obroń 

cy: Chodakowski, Rakowski, Fry 
zlewicz, Mrówczyński i Leszczyń 
ski; napastnicy: Stolecki, Lej­
czyk, Białynicki, Bożeń, Słowa­

kiewicz, Januszewski, Zieliński, 

Baranowski, Filipiak, Pażynow­

ski. 
Łodzianie zdają sobie sprawę 

z wartości Spartaka, ale przy­
pominają, iż już parę sław ho-

KUPON KONKURSOWY 
Imię i nazwisko 

Dokładny adres ; 

DLA PANA Plt1VJEHNOś­
-CI NIE SĘ~ RUlNOWĄt. 

SIĘ NA 
lEHONlf . 

kejowych zmuszonych somte dO 
najwyższego wysiłku dla podtrzY 
mania swej renomy. Tak będzie 
chyba i dzisiaj - wierzą łodzlll<'\ 
nie„ 

Przypominamy, te o.rgaalzato­
rzy dzisiejszego meczu zaprosili 
młodzież szkolną, która w zorga 
nizowanych grupach pod kierow 
nictwem nauczyciela lub przed• 
stawiciela komitetu rodzicielskie 
go ma prawo skorzystać z be~ 
płatnego wstępu na imprezę. 

Dla czytelników „Dziennika 
Łódzkiego" przygotowaliśmy wy 
jątkową atrakcję. Wszyscy, któ• 
rzy wypełnią niżej zamieszczony 
kupon wezmą udział w losowa• 
niu nagród w postaci bezpłat• 

nych kart wstępu na zgaduj 
zgadulę (3 października) i wy­
stęp angielskiej śpiewaczki, Hel• 
len Shapiro (11 października). 

Kupony prosimy składać w 
urnach umieszczonych w hałlac:h 
Pałacu Sportowego. Losowanie 
nagród odbędzie się w przerwie 
między II a III tercją spotkania 
hokejowego ŁKS Spartak 
(Moskwa). 

J. N·ieciecki 

Kląska piłkarzy Jugosławii 
w pojedynku 

z reprezentacią Europy 
W Belgradzie rozegrano inte­

resujące spotkanie piłkarskie 

pomiędzy zespołami Jugosławii 

i reprezentacją Europy. Dochód 
z tego meczu został przezna­
czony na pomoc oharom trzę­

sienia ziemi w Skopje. Mecz 
zakończył się klęską reprezen­
tacji Jugosławii 2:7 (1:3). Bram 
ki dla zwycięzców zdobyli: 
Portugalczyk Eusebio - 4, re­
prezentant NRF Seeler 2 
oraz Augusto (Portugalia) - 1. 
Strzelcami bramek dla Jugosła• 

wii byli Kostic: i Galic. 
Mecz został roze&.rrany w 

fatalnych warunkach atmosfe­
rycmych. Cały czas padał 

deszcz. Mimo to na trybunach 
zebrało się ok. 25 tys. widzów. 
Reprezentacja Europy, w któ­
rej grali m. in. ' słynny radzie­
cki bramkarz Jaszyn a także 
jego rodak Woronin oraz Cze­
chosłowacy Lal, Pluskał i Ma­
sopust, miała przez cały czas 
zdecydowaną przewagę. 

NIE MUSI SIĘ 
PAN RUJNOWAt. 
MOi:EPAN 
Rf MON] 
SPł:ACl1; I 
R.ATALNIE'. 

ZA REMONT PLACIMY RATAMI! 

Budowlane spółdzielnie pracy, zrzeszone w Łódzkim związku Spółdzielni Pracy, wprowadziły 

ratalny system spłaty należności za wszelkie usługi remontowo• budowlane, których wartość nie 

przekracza 15.000 zł. Szczegółowych wyjaśnień udziela Ośrodek Informacji Usługowej, ul. Piotr· 

kowska 120, tel. 398·10. 

* POWIE.SC „DZIENNIKA'' * POWIE.SC „DZIENNIKA'' * POWIE.SC "DZIENNIKA" * POWIE.SC "DZIENNIKA" * POWIE.SC „DZIENNIKA" * POWIESC ,,DZIENNIKA„ 

Tłum. Izabela Dąmbeka 

Py'taleś się o motywy, Jenn.ison - po­
wiedział Greene. - I oto mamy jru.ż, sądzę, 

wysta!'allający motyw. Każdy wie, że gomsa; 
iza majątlk:iem. Zamierzaleś ożenić się z córką 
Winters1i.pa, najbogatszą d?..iedlzń.cz;ką na wyr_,­
pie. Wmterslip powiedział ci, że nie d<>­
stani~SIZ ani j~i. ani piemdęd:zy. Ą.le ty an6. 
111a ohwilę nie zamierzałeś ożenić się z panną 
bez grosza posiagu. Byleś zidecydowamy dicJ«;:tać 

i Bairbarę W.interslip, i majątek jej ojoa. Jed­

l!la tylko <J60ba stała temu planowi na prze­
SZJk.OOz.ie - Dan Wi.JntersHp. I w ZlWliązku 
z tym właśnie pLanem zmalaizleś się w po­
llliedziałelk: wlecmrem na werandzie Wdnter­
slipa ... 

- Prizepiraszam cię... chwileczJkę! W POl!lie­
dzialek nie bylem na jego lanaii. W ponie­
-if:ziałek wieczorem byłem na polcladzie statklll 

11Prezyden.t Tyler", a każ,de dz'iecko oi powie, 
,że ten statek wysadzi! swyoh pasaiJerów do­

piero nasitępnego rana ... 
- Zararz: przejd~emy do tej i;,prawy - p<>­

wied2liaił Greene. - A terarL .. , aha, p;rz.edltern 
może mi powiesz, która 'jest g~na? 

Jennioon wyją? z kieszeni kamizelki płask.i 

zegaxek na zl'otym lańcum..'lru i P<JiWded2lia.ł: 

- JeSJt kwadraals po drzJiew:ią.tej. 

- .o, dziękiuję. Ozy zwYkile nosisz ten ze-
garek? I 

- Tak jest. 

- I nigdy nie nosiłeś mga.l.'lka na ręce? 

Jeinniioon chwilę się zaiwa:hal. 

- Owszem, niekiedy nosiłem. 

- Aha, tylko „nfokiedy"! prokurator 
wstal i obszedl biU!l'ko, żeby podejść do Jen­
ruiisona. - Czy mógłbym cię prosić o poka­
nie mi twoj.ej lewej ręki? 

JenniS011 wycią,g111ąił lewe ramię. Ręce miał 

opafone na ciemny brąz, ałe na nadgars.tku 
widać byto biały ślad od zegaJI'ka i paSka. 

Greene się uśmiechnął. 

- Tak jest. N<isi1eś zegal'ek na ręce i, jak 
widać od razu, mUSliałeś go nosi.ć dłuższy 

czas. 

Następnie wyjął rz: kieszeni jakiś niewielki 

przedmiot i podsuną! pod noo Jenn.i510Ilowi: 

- Może ten zegarek na przykład? - Z3tt':Y­
tal. 

Jennioon spojirzał nra zegarek: z kamienną 

twarzą. 

- Widziałeś już kiedyś ten zegarek? 
zaipyfał G:reene. - Nie? No, a.Ie S!Jlll'óbujmy 
gc;> włożyć na twoją rękę. 

Z tymi sl<JIWY włożył zegarek na rękę ad­
wokata i zapiął pasek. 

- Tuwdlno nie zauważyć, Hacry, że pasuje 
on najdokładniej do tego białego śladu na 
twojej opailonej ręce. I zaipi111a się dok.la.dnie 
w tym najwięcej Zlliiszczonym miejscu pasecz­
ka. 

- Cóż to iza dowód? - zapytał Jenmson. 

- Och, prawdopodobruie zwykły zbieg oko-
liczności. M~ sbw'ierdizJić, że ma&Z nie­
zwykle silnie rozwtnięte przeguby rąk. Za· 
pewne UJPI"awiasz narty wodne, hę? Ale o tym 
pogadamy sobie jeszcze potem - zwrócil się 

do miss Minerwy. - Może zechce pani po­
dejść do nas bliżej, miss' Winteralip. 

Kiedy rzibliżyla się do niego tuż, tuż, pro­
kurator nagle się schylił i zgasił lampę na 
bi'llll"ku. Pokój pogrążył &ię w zupełnych ciem-
111ościach, z w;yją.tk:iem nri.ewiieltkiej Slz.pary 
w drzwiach, przepuszczającej nieco światła. 

Miss Minery.ra widz.lala tyl.kJO szereg niewy­
:raźnych postaci, kJI'ąg bialyoh twarzy, a wsrz.y:;­
tlm to w pel!nej napi.ęcia ciszy. Pr-Oikurato.r 
podsuną! powoli roś lru jej zdumionym oczom. 
Zegarel<;, zegarek zaipięty na przegubie ręki, 

zei:;;u-ek z fosforyzującą taTczą, na ktfu"ej 
cyfra „2" była niemal zupełnie zatarta. 

- Niech pani na ro spojrzy i pOIWie mi. 
my pani już ro kiedyś widziała. -: uslysizala 
gros prokiuxat:ora. 

- Widziałam -: od{powied~ała mocnym gl<>­

sem. 
- ~e? 

- W zaci€imflionym salonie Da.na Winter-

sdipa tuż po godzinie dwunaste.i tirzvnastego 
CZeiI"W'Cll. 

Greene zaipalil lampę. 

- Dziękru.ję pani, miss WintersJ.i!P po-
wi edlzJial. 

Usiadł za biurkiem i naciSllląl jakiś gurz;i.­
czek. 

- Przypu=m, że pani z:i.den tyfikowala 
ten zegairek z jakiegoś szczególnego Jl(l'Wodu? 

- Tak. Poznałam g·o po cyfrze „2", która 
jesit prawie zupełnie niec::r.ytelna. 

Tymczasem w drzwiach stanął Spencer, do 
k.tórego teraz zwrócił się pr-Oikw'ator: · 

- Proszę przyprowadzić Him;pana. Na razie 
to wszystko, diziękuję pani, miss Will'ltersJip. 

Cabrera zjatW.il się po chwili w gabinecie 
i spojrzał przerażonym W2ll"<l'kiem na Jeruri­
sona. Na znak dany p:rzez prokuratOTa, Chan 
z<l:iąl z rę!ti Jen.nisooa zegarek i Wll'ęczyl go 
H1S1ZJpanowr. 

- Poznajesz ten zega:rek, Jose? - zap)l'tal 
Greene. 

- Ja„. ja_. tak, poznaję - odipowie<lzial 
chłopiec. 

- Nie bój się. Nikit nie zamiea:'Za zrobi~ 
ci nic złego - p<JIWiedział Greene. - Chcia· 
łern tylko, żebyś powtórzył to, co usłyszalem 
<Jd ciebie dziś po pol'udniu. Nie masz żad­
ne.go stałego zajęcia, jesteś właściwie czym3 
w rodzaju chłopca na posyłki u pana Jen­
ndSOilla. 

(89) Dalszy ciąg nastąp.i. 
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